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O MOSKWA (PAP) 
21 kwietnia br. dokonano w Moskwie wymiany dokumentów ratyfika­

cyjnych Układu o Przyjaźni, Współpracy i Pomocy Wzajemnej między 
Polską i Związkiem Radzieckim. 

Uroczysty akt wymiany dokonany został w pałacyku reprezentacyjnym 
Ministerstwa Spraw Zagranicznych ZSRR przy ul. Aleksego Tołstoja. 
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Zagranicznych PRL wicemi­
nister M. Naszkowski. 

W uroczystym akcie wy­
miany dokumentów udział 
wzięli: sekretarz KC KPZR 
tow. J. Andropow, zastępca 
przewodniczącego Rady Mi­
nistrów ZSRR K. Rudniew, 
pierwszy zastępca ministra 
spraw zagranicznych ZSRR 
W. Kuźniecow, zastępcy mini 
stra spraw zagranicznych 
ZSRR W. Siemionow i N. Zi-
mianin oraz inne osobistości, 
jak również ambasador PRL 
w Związku Radzieckim E. 
Pszczółkowski, oraz personel 
dyplomatyczny ambasady 
PRL w Moskwie. 

Przybyli także przedstawi­
ciele prasy radia i telewizji 
ZSRR, Polski i krajów socja 
listycznych. 

Po wymianie dokumentów 
wiceminister M. Naszkowski 
udzielił dziennikarzom wypo 
wiedzi, w której wyraził zado 
wolenie z powodu dokonania 
wymiany dokumentów ratyfi 
kacy j nych- układu polsko­
-radzieckiego podpisanego w 
Warszawie podczas pobytu de 

(Dokończenie na sir 2) 

W. I. Lenin czy-! 
ta „Prawdę". 
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Premier J. Cyrankiewicz przyjął ambasadora ZSRR 

A. Aristouja 

GwarancjaJate" pomyślnego rozwoju 
naszej OJCZYZNY 

* WARSZAWA (PAP) 
21 bm. w godzinach przedpołudniowych prezes Rady Mi­

nistrów Józef Cyrankiewicz przyjął ambasadora ZSRR w 
Polsce — Awierkija Aristdwa. 

Amb. Aristowowi towarzyszyli członkowie ambasady ra­
dzieckiej. 

cji dalszego pomyślnego roz­
woju Polski Ludowej, mówił 
o wielkim, historycznym zna-

polsko-ra-

W czasie wizyty obecni by­
li: wiceprezes Rady Ministrów 
— Piotr Jaroszewicz oraz dy­
rektor protokołu dyplomatycz czeniu przyjaźni 
nego MSZ — amb. Edward dzieckiej. 
Bartol. 

Amb. Aristow wręczył pre­
mierowi posianie od przywód 
ców radzieckich, wystosowane 
do Władysława Gomułki. Ed­
warda Ochaba i Józefa Cyran 
kiewicza z okazji 20-lecia pol 
sko-radzieckiego układu so­
juszniczego, zawartego w 
1945 roku. Pod tym posłaniem 
(którego tekst, przekazany te 
legraficznie, publikujemv po­
niżę i) zlożvli podpisy: T se­
kretarz KC KPZR — Leonid 
Breżniew, przewodniczący Pre 
zydium Rady Naiwyższei 
ZSRR — A nas fas Mikojan i 
przewodniczący R°dy Mini­
strów — Aleksiej Kosygin. 

Przyjmując posłanie pre­
mier Józef Cyrankiewicz po­
wiedział, że obchodzimy rocz 
nicę układu, który dobrze fun 
kcjonował przez 20 lat. Jego 
kontynuacją jest nowy układ 
zawarty w Warszawie w cza 
sie wizyty radzieckiej delega­
cji partyjno-rządowej. 

Premier Cyrankiewicz, pod 
kreślając doniosłe znaczenie 
sojuszu z ZSRR jako gwaran 

Spotkanie przebiegało w 
przyjacielskiej i serdecznej 
atmosferze. Premier Cyrankie 
wicz nawiązując w rozmowie 
do niedawnej wizyty w na­
szym kraju przywódców ra­
dzieckich, podkreślił jej poli­
tyczne znaczenie, jak również 
wielką sympatię, jaką Leonid 
Breżniew i Aleksiej Kosygin 
zyskali w Polsce osobiście. 
Przywódcy wielkiego Kraju 
Rad ujęli nasze społeczeństwo 
swą bezpośredniością, byli 
przez ludność Warszawy i Wro 
cławia witani, jak towarzysze 
i przyjaciele. 
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współpracy naukowel miedzy 
Po^ką i DRW na lata 196">~ 
—19R6. Plan przewiduje współ­
pracę w wielu dziedzinach ba­
dań naukowych oraz wymianę 
naukowców i dokumentacji. 
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W Moskwie gości z oficjalną 
wizvtą na 7aprrszenie rządu 
ZSRR premier Afganistanu — 
dr Mohammad Jusuf. 

• KAIR 
Prezydent Republiki Jemenu 

Sallal przyjął dynjisje rządu 
premiera El Emary i zlecił A 
Mohamlzemanowi utworzenie 
nowego gabinetu. 

W z.wiązku z 20. rocznicą Układu o Przyjaźni, Pomocy Wza­
jemnej i Współpracy Powojennej między Polską Rzecząpospolitą Lu­
dową a Związkiem Socjalistycznych Republik Radzieckich ślemy 
Wam i na Wasze ręce Komitetowi Centralnemu Komunistycznej 
Partii Związku Radzieckiego, Prezydium Rady Najwyższej i Radzie 
Ministrów Związku Socjalistycznych Republik Radzieckich oraz brat 
nim narodom Związku Radzieckiego najserdeczniejsze pozdrowienia 
i gorące życzenia w imieniu Komitetu Centralnego Polskiej Zjedno­
czonej Partii Robotniczej, Rady Państwa i Rady Ministrów Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej, w imieniu całego narodu polskiego. 

Układ, zawarty przed 20 laty, stal się wyrazem historycznego prze­
łomu w stosunkach między obu naszymi narodami. Stanowił on pod­
stawę bezpieczeństwa Polski i jej granic na Odrze i Nysie Łużyckiej, 
służył żywotnym interesom socjalistycznego rozwoju obu krajów. 

Wierne szczytnym celom i zasadom układu z 1»45 roku, oba nasze 
państwa zawarły w dniu 8 kwietnia b*'. odnowiony Układ o Przy­
jaźni, Współpracy i Pomocy Wzajemnej, który zyskał powszechną 
i gorącą aprobatę całego narodu polskiego. Układ ten, wyrażajney 
bogaty dorobek minionego dwudziestolecia w dziedzinie roz.wo.iii 
braterskich stosunków między Polską i Związkiem Radzieckim, wy­
nikający z zasad marksizmu-leninizmu i socjalistycznego interna-
cjonalizmu, służy sprawie dalszego rozkwitu naszych państw, dal­
szemu zacieśnieniu ich współpracy politycznej, gospodarczej i kul­
turalnej. a zarazem sprawie umocnienia zwartości i rozwoju całej 
wspólnoty państw socjalistycznych. 

W nowym układzie polsko-radzieckim znalazły dobitny wyraz nie­
złomna postawa naszych obu państw obrony pokoju i zdecydowane 
przeciwstawienie się agresywnym poczynaniom imperializmu, a w 
szczególności sił zachodnioniemieckich militarystów, knujących plany 
odwetu w Europie i dążących do uzyskania dostępu do niszczyciel­
skiej broni jądrowej. 

Niech żyje i rozkwita wieczysta przyjaźń między Polską Rzeczy­
pospolitą Ludową i Związkiem Socjalistycznych Republik Radziec­
kich. 

WŁADYSŁAW GOMUŁKA 
I SEKRETARZ KOMITETU CENTRALNEGO 
POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ 

EDWARD OCHAB * 
PRZEWODNICZĄCY RADY PAŃSTWA PRL 

JOZEF CYRANKIEWICZ 
PREZES RADY MINISTRÓW PRI* 

N A U K I  
WCIĄŻ ŻYWE 
MYŚL Lenina towarzyszyła i towarzyszy w walce i pra­

cy polskiej klasie robotniczej i jej awangardzie rewo­
lucyjnej przez wiele dziesiątków lat. **o 95 latach od 

przyjścia na świat tego genialnego rewolucjonisty i po 
upływie ponad 40 lat od Jego zgonu pamięć o Nim trwa, 
leninowskie wskazania zachowały dla nas wciąż żywą 
treść. Dziś stanowią one sztandar i drogowskaz dla wszyst­
kich ludów powstających do nowego życia, dla całego 
współczesnego świata, toczącego zwycięski bój z imperializ­
mem o lepszą przyszłość. 

Genialna strategia rewolu­
cyjna, uwieńczona zwycię­
stwem październikowym 1917 
roku, zapoczątkowała nową, 
znaną przedtem tylko z teorii, 
epokę w dziejach ludzkości, 
epokę socjalizmu. Ta epoka 
trwa i rozkwita, zapowiada 
coraz wspanialszy rozwój ca­

łej ludzkości. Na tym polega 
wielkość Lenina. 

Dostosowując naukę Mar­
ksa do nowych czasów, Lenin 
uczył, że rozstrzygająca w do­
robku marksizmu jest meto­
da, która jest niezawodna w 

(Dokończenie na str. 2) 

Członkowie pcrłii wybierają kamWatów 
na radnych MRN i 

# (Inf. wł.) 
W województwie trwają konferencje gromadzkie i mia­

steczkowe PZPR (lub w mniej licznych organizacjach par­
tyjnych zebrania ogólnogromadzkie) poświęcone omówie­
niu zadań w kampanii wyborczej i wybraniu kandydatów 
na radnych GRN i MRN z ramienia PZPR. 
W powiecie koszalińskim dniu wczorajszym w pięciu 

np. zebrania takie odbyły się dalszych miejscowościach (m. 
już w gromadach Biesiekierz, 
Dargiń, Chełmoniewo, a w (Dokończenie na str. 2) 

dnd DEPESZ 
GRATULACYJNYCH 

DO 
I SEKRETARZA KOMITETU CENTRALNEGO 
KOMUNISTYCZNEJ PARTII ZWIĄZKU RADZIECKIEGO 
TOWARZYSZA LEONIDA BREZNIE1VA 

PRZEWODNICZĄCEGO PREZYDIUM RADY NAJWYZSZEJ 
ZWIĄZKU SOCJALISTYCZNYCH REPUBLIK RADZIECKICH 
TOWARZYSZA ANASTASA MIKOJANA 

PRZEWODNICZĄCEGO RADY MINISTRÓW 
ZWIĄZKU SOCJALISTYCZNYCH REPUBLIK RADZIECKICH 
TOWARZYSZA ALEKSIEJ A KOSYGINA 

M O S K W A  
DRODZY TOWARZYSZE! 

DO • 
I SEKRETARZA KOMITETU CENTRALNEGO 
POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ 
TOWARZYSZA WŁADYSŁAWA GOMUŁKI 

PRZEWODNICZĄCEGO RADY PAŃSTWA 
POLSKIEJ RZECZYPOSPOLITEJ LUDOWEJ 
TOWARZYSZA EDWARDA OCHABA 

PREZESA RADY MINTSTROW 
POLSKIEJ RZECZYPOSPOLITEJ LUDOWEJ 
TOWARZYSZA JOZEFA CYRANKIEWICZA 

W A R S Z A W A  

DRODZY TOWARZYSZE! 

Z okazji 20. rocznicy zawarcia Układu o Przyjaźni, Pomocy 
Wzajemnej i Współpracy Powojennej między Związkiem Ra­
dzieckim i Polską Rzecząpospolitą I.udową, w imieniu Komitetu 
Centralnego Komunistycznej Partii Związku Radzieckiego, Prezy­
dium Rady Najwyższej ZSHR, Rady Ministrów ZSRR i całego na­
rodu radzieckiego ślemy Wam i w Waszych osobach Komitetowi 
Centralnemu Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej, Radz:e 
Państwa i Radzie Ministrów Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej oraz 
bratniemu narodowi polskiemu nasze serdeczne pozdrowienia i naj-
lensze życzenia. 

Zrcdzony we wspólnej walce z faszyzmem hitlerowskim, oparty 
na wspólnocie interesów, układ radziecko-polski był wyrazem za­
sadniczego przełomu w historii wzajemnych stosunków naszych na­
rodów. w ciągu 20 lat układ ten sprzyjał umocnieniu przyjaźni 
i rozwojowi wszechstronnej współpracy między narodami Związku 
Radzieckiego i Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej. Dziś przyjaźń 
nasza stanowi wzór prawdziwie braterskich stosunków między naro­
dami w wielkiej rodzinie wspólnoty socjalistycznej. 

Cały narćd radziecki przyjął z głębokim zadowoleniem niedawne 
podpisanie nowego tekstu układu między Związkiem Radzieckim 
i Polską Rzecząpospolitą I.udowa. W odnowionym układzie znalazło 
wyraz bogate doświadczenie rozwoju stosunków między naszymi 
krajami, jak i zmiany, jakie zaszły na świecie w ciągu minionego 
dwudziestolecia. Jesteśmy przekonani, że będzie on nadal stanowił 
zwartą podwalinę dalszego umocnienia przyjaźni między narodem 
radzieckim i narodem polskim oraz ich owocnej współpracy dla 
dobra wspólnej sprawy socjalizmu i komunizmu. 

Narody nasze, podobnie jak i cała miłująca pokój ludzkość, za­
interesowane są w zachowaniu i umocnieniu pokoju. Istnieją jed­
nak Siły, które próbują przy pomocy prowokacji i sztucznie wywo­
ływanych konfliktów wojennych, podsycać napięcie międzynarodowe, 
podtrzymywać w różnych częściach kuli ziemskiej ogniska wojny. 
Szczególnie aktywne stały się siły odwetowe w Niemczech zachod­
nich, które przygotowują nowe awantury wojenne i uparcie dążą 
do zdobycia broni jądrowej. 

W tych warunkach układ między Związkiem Radzieckim i Polską 
Rzecząpospolitą Ludową nadal zachowuje swoje znaczenie, jako nie­
zwykle ważny czynnik powstrzymania agresji i obrony uświęco­
nych granic naszych krajów. 

Niechaj więc nadal rozwija się wypróbowana, niewzruszona brater­
ska przyjaźń i sojusz miedzy narodami Związku Radzieckiego i Pol­
skiej Rzeczypospolitej Ludowej! 

LEONID BREZNTEW 
PIERWSZY SEKRETARZ KC 
KOMUNISTYCZNEJ PARTII ZWIĄZKU RADZIECKIEGO 

ANASTAS MIKOJAN 
PRZEWODNICZĄCY PREZYDIUM 
RADY NAJWYZSZEJ ZSRR 

ALEKSIEJ KOSYGIN 
PRZEWODNICZĄCY RADY MINISTRÓW ZSRR 
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Sir 

N A U K I  
WCIĄŻ ŻYWE 

HET BO 
rozpoczq! obrady 

Y ORZ 
r (Dokończenie ze str. 1) wrócenia niebezpieczeństwa 

wojny atomowej, nie przekre-
oświetlaniu i rozumieniu rze- ślstją awanturnicze poczyna-
czywistości. Prawda ta pozo- nja imperializmu amcrykań-
staje ważna i obowiązuje rów skiego. Zbrodnie imperializ-
nież dziś. Największym dorob mu amerykańskiego w Wiet-
kiem przekazanym nam w namie są wyrazem słabości i 
spadku przez Lenina jest Je- beznadziejności wysiłków skie 
go naukowa metoda analizy rowanych na zatrzymanie roz 
nowych zjawisk życia i wycią woju historycznego. Te zbrod 
ganię z niej właściwych wnio nie imperializmu ze zdwojo-
sków dla działalności rcwolu- ną siłą dyktują nakaz jedno-
cyjnej. Dzięki temu leninizm ści międzynarodowego ruchu 
nie przeżył się i nie przeżyje komunistycznego. Różnice 
się* Nie narzuca on bowiem zdań, które występują ostat-
gotowych rozwiązań. Pozwala nio między poszczególnymi 
natomiast analizować nauko- partiami komunistycznymi, po 
wo nowe zjawiska życia i wy winny znaleźć swoje rozstrzy-
clągać z tci analizy prawidło- gnięcie na drodze dyskusji i 
we wnioski. wymiany poglądów. W żad-

Twórcze stosowanie nauki nym przypadku nie wolno do-
marksizmu-leninizmu nabrało puścić, aby korzyści stąd osią 
dziś szczególnej wagi. Nie gał wróg imperialistyczny. 
brak bowiem prób zastąpienia Jest to również jedna z pod-
metody leninowskiej analizy stawowych nauk przekaza-
cytatami, które wskutek zmie nych nam przez Lenina. 
nionych warunków zachowa- Stosując twórczo wskazania 

moc pouczającego przykła- Lenina, kraje socjalistyczne 
du, a nie wiążącej dyrektywy, poszukują dróg usprawnienia 
Walka z dogmatycznym trak- swej gospodarki i metod kie-
towaniem nauki i spuścizny rowania nią. Próżne jest upa-
leninowskiej jest dlatego za- trywanie w tych wysiłkach 
razem walką os losowanie Je- wycofywania się z drogi j zaangażowanych na rzecz po-
go metody i wierność dla naj wojowej właściwej dla gospo- kojowego rozwiązania orcble-
istotniejszej treści Jego spu- darki socjalistycznej. Ekspe- mu wietnamskiego 
ścizny. rymenty i reformy przygpto-| Prezydent Fi anc/i stwierdza, 

Historyczna doniosłość do- wują grunt dla Zwycięskiego , rZą,j francuski przyjął z za­
robku leninowskiego wyraża współzawodnictwa socjalizmu 
się nie tylko w tym, że dziś z kapitalizmem w świecie. 
cały świat, wszystkie ludy Szczególne więzi łączą Le-
walczące o wolność i sprawie nina z naszym krajem. Nie tyl 
dliwość wypisały na swoich ko dlatego, że na naszych zie 
sztandarach Jego imię. Dzie- miach przebywał przez pe-
ło Lenina, organizująca moc wien okres gdy przygotowy-
Jego idei sprawiły, że rów- wał największe dzieło swego 
nież nieprzejednani przeciw- życia — zwycięską rewolucję 
nicy komunizmu zmuszeni są socjalistyczną. Lenin wysoko 
do wyciągania wniosków ze cenił nasz ruch rewolucyjny i 
zwycięstw tej idei. spośród wybitnych Jego przy-

Współczesne pokolenie ko- wódców dobierał sobie najbliż 
munistów może być dumne, szych i najbardziej zaufanych 
że w skomplikowanych wa- współpracowników. W jednym 
runkach epoki, w jakich wTy- ze swych przemówień tow. Go 
pada mu działać, potrafi pra mułka określił wagę tej więzi 
widłowo i skutecznie stoso- w sposób następujący: „Wpływ 
wać nauki leninowskie. Kie- Lenina na polski ruch robot-
rujiąc się przede wszystkim niczy był niezwykle wszech-
Jego niezawodną metodą ana stronny i dotyczył prawie 
liży nowych zjawisk, twórczo wszystkich ważniejszych pro-
stosując Jego wskazania, zna blemów tego ruchu, strategii 
lazło i znajduje odpowiedzi na i taktyki, zasad organizacyj-
oczekujące rozwiązania pro- nych, kwestii sojuszników pro 
blemy. Pod tym względem na letariatu, kwestii chłopskiej i 
pierwszy plan wysuwa się do narodowej, prawidłowego poj 
rebek XX Zjazdu KPZR, tej mowania istoty imperializmu". 
partii, którą Lenin stworzył i Polski ruch robotniczy jest 
przez wiele lat kształtował. dumny z tego, że niemal od 

Nieprzemijającą zasługą te- swego zarania kształtował się 
go Zjazdu jest odważne, w du w oparciu o wskazania i na-
chu nauki Lenina, rozprawie- ukę Lenina. Polska Zjednoczo 
nie się z niezgodnymi z zasa- na Partia Robotnicza, spadko-
dami ruchu praktykami okre bierczyni najlepszych, rewolu 
su „kultu jednostki". XX cyjnych tradycji swych po-
Zjazd wyciągając nauki z ana- przedniezek, była i pozostaje 
lizy nowych warunków, w wierna nauce Lenina we wszy 
których system socjalistyczny stkich swoich działaniach. 

© NOWY JORK (PAP) 
Wczoraj, tj. w środę w Nowym Jorku rozpoczęły się ob­

rady Komitetu Rozbrojeniowego Organizacji Narodów Zjcd 
noczonych, złożonego z przedstawicieli 114 krajów należą­
cych do ONZ. 

gólne nie było w stanie pod­
jąć debaty aa temat żywot­
nej dla całego świata kwe­
stii rozbrojenia. 

Skład delegacji na sesję Ko 
mitetu 114 państw jest mejed 
nolity Niektóre kraje — zwła 
szcza mniejsze, kierowane są 
przez dość wysokich urzędni-

Jest to pierwsze posiedzenie Komitet ten odroczył swe pra ków dyplomatycznych do mi-
Komitetu od roku 1960. Jak ce pod koniec ubiegłego roku, nistrów włącznie, a inne przez 
wiadomo, z inicjatywą podję- aby umożliwić przedyskutowa s żelów stałych przedstawi-
cia dyskusji na temat próbie nie problemu przez Zgroma- cielstw. Tylkc ZSRR i USA 
mów rozbrojenia na tjmi fo- dzenie Ogólne NZ. Jednakże przystały swych czołowych ne 
rum wystąpił Związek Ra- wskutek wywołanego przez gocjatorów rozbrojeniowych, 
dziecki. USA tzw. kryzysu finanso- Carapkina i Fostera. 

W ostatnich latach debata wego ONZ, Zgromadzenie O-
na temat rozbrojenia toczyła 
sie w Komitecie 17 państw, 
który obradował w Genewie. 

,!• 

17 kra ów 
0  ez?aag8żo' a r y . h  

® PARYŻ (PAP) 

Prezydent de Gaulle udzielił 
odpowiedzi na przekazany mu 
przez ambasadora Jugosławii 
w Paryżu i charge d'aifaires 
Afganistanu apel 17 szefów 

1 państw i rządów krajów nie-

interesowaniem do wiadomo­
ści demarche Jugosławii i licz 
nych krajów Afryki i Azji, 
demarche, którego podstawo­
wa konkluzja pokrywa się z 
zajmowanym przez Francję od 
wielu lat stanowiskiem w 
sprawie pokojowego uregulo­
wania konfliktu wietnamskie­
go. 

• DELHI 
Na przyjęciu, wydanym w 

Delhi przez indyjsko-radziec-
kie towarzystwo do spraw łącz­
ności kulturalnej premier In­
dii — Shastri oświadczył, że 
jego kraj domaga się zaprze­
stania działań wojennych w 
Wietramie i zwołania " konfe­
rencji dla uregulowania pro­
blemu wietnamskiego. 

C2ł38i>iUwie partii tr/btarają kmiyMw 
ca Mćnycb &HN i GSM 

wyszedł z okrążenia kapitali­
stycznego i stał się istotnym 
elementem określającym losy 
współczesnego świata, wracił 
do leninowskiej nauki o poko 
jowym współistnieniu państw 
o różnych ustrojach społecz­
no-politycznych i przystoso­
wał tę naukę do konkretnej 
Sytuacji. Współistnienie, rzecz 
jasna, nie jest skutkiem zmia 
ny oblicza imperializmu. Idei 
tej, będącej obiektywną ko­
niecznością naszych czasów, 
podobnie jak dążenia do od-

HENRYK KUJAWSKI 

# OSLO 
Król Norwegii Olaf V prze­

bywał w tych dniach w Narwi­
ku, gdzie 18 bm. złoży! wieńce 
na grobach żołnierzy brytyj­
skich, francuskich, polskich i 
norweskich w związku z 25. 
rocznicą walk ped Narwikiem. 

• WASZYNGTON 
Do USA przybył z oficjalny 

wizytą premier rządu włoskie­
go Aldo Moro. Przeprowadzi 
on rozmowy z prezydentem 
Johnsonem i sekretarzem sta­
nu Ruskiem. Tematem tych 
rozmów będzie m. in. probiem 
wietnamski. 

(Dokończenie ze str. 1) nych z ramienia PZPR, doko 
nując ęceny ich postawy, przy 

in. w Bobolicach). Mimo absor datności do pracy w radzie 
bujących wiosennych prac po narodowej itp. Tak było np. 
lewych, notuje się dobrą frek w czasie konferencji gromadź 
wencję na zebraniach. Refera kiej w Biesiekierzu i Dargi-
ty przygotowane przez komi- ni. 
tety gromadzkie i dyskusja są W powiecie białogardzkim 
żywe i dotyczą najistotniej- konferencje gromadzkie i mia 
szych spraw, głównie rozwToju steczkowe rozpoczną się w 
produkcji roślinnej i hodow- dniu dzisiejszym, a zakończą 
lanej zarówno w państwo- już w sobot° W obradach u-
wych gospodarstwach rolnych czestniczyć będą członkowie 
jak i na w^si indywidualnej, powiatowej instancji partyj-
Wnioski w*ejdą do przygoto- nej, którzy m. in. poinformu-
wywanych gromadzkich progra ją uczestników konferencji o 
mów działania. Towarzysze przebiegu i uchwałach okręgo 
dyskutują także nad wysuwa wych i powiatowych konferen 
nymi kandydatami na rad- cji PZPR. (TK) 
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Wymiana 
dokumentów 
rałylikac yjnycfc' 

(Dokończenie ze str. 

legacji partyjno-rzą^ 
ZSRR z pierwszym seK* 
rzem KC KPZR tow. ^ 
dem Breżniewem na cz& 

Wiceminister M. Nas^ 
ski podkreślił, że odnotf1  

układu zawartego 
Polską i ZSRR w 1945 J 
ma dla Polski doniosłe 
czenie. Układ stanowi ŁJ 
podstawę naszego bytu, 
sci granic na Odrze i W 
stwarza trwałe przesłani 
naszego pokojowego ^ 
nictwa. 

Dwadzieścia lat, jakie 
ły od chwili podpisania 
w pełni potwierdzają, i? 
on dobrze egzamin życia' 
ły naród polski ratyfik^ 
wy układ. 

Jesteśmy przekonani x 

świadczył wiceminister 
Naszkowski — że n 
kład będzie dobrze sft^j 
bu naszym narodom i ^ 
wie socjalizmu. 

Obrady Unii 
Międzyparlamenfoc"' 

p< 

Radzili propagan 

Wymijająca 
odpowiedź 

9 (Inf. wł.) 
Wczoraj obradowała Komi sja Propagandy WK FJN w 

Koszalinie. Obradom przewodniczył kierownik Wydziału 
Propagandy KW PZPR, tow. TADEUSZ DYMEK. 

Radzono m. in. o sposobach 
udzielenia pomocy w pracy 
propagandowej terenowym ko 
misjom propagandy FJN, mó 
wiono na temat wykorzysta­
nia wydawnictw wyborczych, 
sposobach zsynchronizowania 
działalności różnych ogniw 
propagandowych. Wiele uwa­
gi poświęcono właściwemu 
przygotowaniu zebrań konsul 
tacyjnych w gromadach, spot­
kań kandydatów na posłów i 
radnych z wyborcami. 

'V najbliższych tygodniach 
członkowie Komisji Propagan 
dy wyjadą do powiatów', 
by móc bieżąco kierować dzia 
łalneśrią propagandową, (tk) 

® BONN (PAP) 

Prezydent de Gaulle, który 
otrzymał ostafhij od zachód-
nioniernieckiego kanclerza 
Erharda i b. kanclerza Ade-
nauera pisma, domagające się 
podjęcia „nowej inicjatywy 
europejskiej", udzielić miał na 
nie wymijającej odpowiedzi. 

Jak donosi amerykańska 
agencja prasowa UPI, powo­
łując się na bońskie koła dy­
plomatyczne, de Gaulle wska­
zywał, że nie uważa jeszcze 
sytuacji za dojrzałą, aby 
przejść do politycznej współ­
pracy 6 krajów Wspólnego 
Rynku. Zdaniem de Gaulle'a 
należało-by wpierw „wyjaśnić 
wiele otwartych kwestii poli­
tycznych, dotyczących p ~cd2 
wszystkim wspólnej polityki 
zagranicznej, wspólnej obrony 
oraz polityki rolnej". 

Amerykanie kontynuują brudną wojnę w Wietnamie 

Wizyta delegacji 
KP Finlandii 

Na zaproszenie KC PZPR 
przybyła z wizytą do Polski 
delegacja Komunistycznej Par 
tii Finlandii, w składzie: tow. 
Yille Pessi — sekretarz gene­
ralny KP Finlandii, tow. An­
na Liisa Hyvoenen — członek 
Biura Politycznego KP Fin­
landii i tow. Isma Makela — 
red. naczelny „Kommunisti". 

W KC PZPR odbyły się roz 
mowy, w których ze strony 
polskiej wzięli udział: czło­
nek Biura Politycznego i se­
kretarz KC PZPR tow. Ze­
non Kliszko, sekretarz KC 
tow. Józef Tejchma, kierowni 
cy wydziałów KC tow. tow. 
Józef Czesak i Wincenty Kraś 
ko' oraz zastępca kierownika 
wydziału KC tow. Józef Ko­
walczyk- Spotkanie upłynęło 
w przyjacielskiej i serdecznej 
atmosferze 

® WASZYNGTON (PAP) 

Na krótkiej konferencji pra 
sowej sekretarz stanu USA, 
Rusk odrzucił czteropunkto-
wy plan przedstawiony przez 
DRW jako podstawę umożli­
wiającą ewentualne* uregulo­
wanie problemu wietnamskie 
go. 

Jak oznajmił Rusk, rząd 

iirzii 
pokojowego uregulowania 

problemu indoehiństfego 
USA jest zdecydowany do- • 
trzymać swych zobowiązań kopterów i samolotów lekkie- w sobotę, 10 w poniedziałek 
wT Wietnamie Południowym, go typu. Wyposażenie stano- i 8 we wtorek, w ten sposób 
Zamierza on również konty- wią nowoczesne rodzaje broni od 5 .sierpnia ub. roku strą-
nuować działania wojskowe m. in. rakiety. W skład dywTi- cono nad DRW 218 samolo-

Fo ctlmow e Fransj 
wzięcia udziału 
w konferencji SEATO 
© PARYŻ (PAP) 

Odmowa Francji wzięcia u-
dzlaHi w londyńskiej konferen 
cji ministrów krajów SEATO 
wywołała duże wrażenie w 
stolicach zachodnich. 

W kołach dziennikarskich 
Faryża jest ona interpreto­
wana jako wola prezydenta 
de Gsulle'a i rządu francu­
skiego odcięcia się od polityki 
amerykańskiej w Wietnamie. 

podjęte w Wietnamie. 

9 NOWY JORK (PAP) 
Pentagon może wykorzy­

stać w AZji południowo-
-wschodniej 11 dywizję sztur 
mową, dysponującą własnymi 
siłami lotniczymi. Reprezentu 
je ona ,,dywizję nowego typu" 

zji wchodzi np. batalion heli- tow amerykańskich. Liczba 
kopterów — 36 maszyn, z któ ta nie obejmuje 27 amerykań 

$ LONDYN (PAP) 
W Dublinie — stolicy 

bliki Irlandzkiej — roz 
ła w dniu 20 bm. obrady ; 
senna sesja Unii Między-
mentarnej. W obradach 5) 
udział 48 delegacji 
wych grup członków 

fieniami — 804 po 

¥ 

Zonie łrogic*" 
Zmarłego 

Józefa Kuc*1 

głębokie wyr0* 
współczucie 

3 k ł a d a j ą A 

r PRACOWNICY 
W SZCZECIN* 

Dnia 21 kwietnia 1965 r. zmar! nagle nasz d° 
kolega i działacz społeczny 

Stefan Mqsior 
WYRAZY GŁĘBOKIEGO ŻALU I WSPÓŁCZ^' 

RODZINIE 

1,t1 

c ł  

s k ł a d a j ą  

DYREKCJA, RADA ZAKŁADOWA i POP 
PRACOWNICY MIEJSKIEGO PRZEDSIĘBIORĄ*, 

GOSPODARKI KOMUNALNEJ W ŚŁUPS»V 

rych każda dysponuje 48 ra­
kietami. 

BILANS STRAT 

skich samolotów uszkodzo­
nych nad DRW, które runęły 
już na terytorium Południo­
wego Wietnamu. 
& NOWY JORK (PAP) 

Agencja Associated Press 
pisze z Sajgonu, że w środę 

Rzecznik marynarki USA 
oświadczył w Sajgonie, że je-

pisze dziennik „New York den z samolotów odrzutowych rano 6 samolotów marynarki 
Times". Dywizja ta stacjonu- z lotniskowca Midway został amerykańskiej dokonało bojo 
je obecnie w Fort Benning w strącony nad terytorium wych lotów zwiadowczych nad 
stanie Georgia, gdzie szKoli DRW w czasie nalotu dokona terytorium DRW. Samoloty 
się w nowej taktyce z szero- nego we wtorek wieczorem leciały w dwóch grupach. U-
kim zastosowaniem dużej licz przez 15 samolotów. Samoloty żyły one 20-milimetrowych 
by samolotów i helikopte- te natrafiły na zdecydowaną działek pokładowych oraz ra-
rów. obronę przeciwlotniczą. Rów- kiet. 

Jak podaje dziennik, wspom nocześnie radio Hanoi podało Ta sama agencja donosi, że 
niana jednostka liczy trochę w środę rano, że od ub. piąt- samoloty amerykańskie i po-
więcej żołnierzy niż zwykła ku strącono nad DRW 21 sa- łudniowowietnamskie przepro 
dywizja piechoty USA. Od- molotów amerykańskich. wadziły w środę wiele nalo-
znacza się ona zdolnością szyb Według komunikatu Wiet- tów na domniemane skupiska 
kiego poruszania się, dzięki namskiej Armii Ludowej S sa partyzanckie w Południowym 
posiadaniu przeszło 450 beU-* tnoloty amerykańskie strącono Wietnamie* 

Dnia 19 kwietnia 1965 roku zmarł śmiercią 
ną, w wieku 37 lat 

jC*' 

Józef Kuczko 
pracownik Prezydium Powiatowej Rady Nar°u 

w Szczecinku. 
W Zmarłym tracimy sumiennego, ofiarnego 

cownika i dobrego, powszechnie lubianego 
WYRAZY GŁĘBOKIEGO WSPÓŁCZUCIA W 

DZIECIOM I RODZINIE 
s k ł a d a j ą  

KIEROWNICTWO PREZYDIUM PRI* 
W SZCZECINKU 

RADA ZAKŁADOWA, KOLEŻANKI i KOL 

W 412. grze „Gryfa" 
tizeno ogółem 6.413 ^ 
nych, w tym z sze&ciort1^ 
fieniami brak, z pięc^2 

liczbą dodatkową — . Ji 
5.427 zł, z pięcioma tra* ie  t 
— 34 po 661 zł, z cztereifl^, 

IV trzema trafieniami — 5" 
5 zł. ifcf 

Piątki z liczbą dotla.j 
padły: 1 w Stargardzie 

Szczecinku. 
Specjalny fundusz n*5l 

wzrósł o 19 000 zł i ^ 
413. grę 287.000 złotycb* ^ 

Niedzielne losowanie }^ 
dzie się w Szczecinie ^ ' 
Prez. WRN, o godzinie ^ 
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jmbiazgr 
KRASZANKI, PISANKI przednio do pyska. Bowiem braki 

y lub wady uzębienia kwalifikują 
, . krowę jedynie na rzeź. By zapo-

»»6St rzeczą bezsporną, ze W biegać tej ostateczności w USA 
Polsce na wysokość konsump- * się nowa gałąź weteryna-
eii iai ma wielki wnłvw tra r i i  " dentystyka. Zajmuje się ona V . ,ma uieiK1 wpiyw tra- leczeniem uzębienia i zakładaniem 
aycja świątecznego jajka na na uszkodzone zę^y stalowych, 
twardo. Na kraszanki i pisań nierdzewnych koron. Okazuje się, 
ki przeznacza się ora wie wv- ^zabiegi, *e są  bardzo opłacalne, j  . . .  ^  1  r t W J t  K r o w i e ,  k t ó r e j  w y r e p e r o w a n o  u -
iącznie jaja kurze. Chyba dla zębienie, a na uszkodzone zęby 
tego, że jajko kurze waży założono korony — w krótkim cza"-
średnio 55 gramów a dobra ? ie  przybyto na wadze so kg. Na-. . 6 xi.u w, d uuura tomiast mlecznosc po takiej „wi­

zycie" u dentysty wzrastaia od 10 
do 30 procent. 

nioska znosi w roku do 300 
i ^ więce j jaj. Znacznie trud­
nej byłoby bić rekordy w zja 
daniu na twardo jajek np. 
kaczki pekińskiej. Każde z 
nich waży bowiem ok. .90 gra­
mów, a kaczka znosi ich w 
roku średnio 100. Jeszcze 
mniej, bo tylko 15 jajek, zno 
si samica strusia afrykańskie 
go. Za to kraszanka ze stru­
siego jaja wystarczyłaby dla 
całej rodziny. Jedno takie jaj 
ko waży, bagatelka 1 kg 400 
gramów. Prawie tyle co 20—24 
jaj kurzych. 

WIO KONIKU.-

granicę, do kilkunastu kra­
jów Eurony, Afryki i Ameryki. 
Bo na te kontynenty wyeksporto­
wawszy w roku ubiegłym prawie 

tys. koni. Owszem, liczba nie­
mała, ale biorąc pod uwagę nasze 
możliwości i rezerwy oraz nieogra­
niczone zapotrzebowanie na zagra­
nicznych rynkach — może być zna­
cznie większa. Zagraniczni kupcy 
kupią zarówno konie sportowe i 
zarodowe, jak również robocze 
(tych sprzedajemy najwięcej) i 
rzeźne. Płacą przy tym nie najgo­
rzej. Za konia sportowego od 55 
do 60 tys. zł, a za zarodowego ara­
ba z rodowodem — od 2*0 do 700 
tysięcy złotych, w ostatnich sześciu 
latach zarobiliśmy na końskim eks­
porcie ok. a min dolarów. Zaś w 
rokn ubiegłym — ll min dolarów. 
Niezły interes. 

Z KROWĄ 
DO DENTYSTY 

Żaden rolnik nie kupi konia"esy 
krowy, nie zaglądnąwszy jm u-

J. K. 

STATYSTYCZNY miesz- Rejonowej Spółdzielni Ogród 
kaniec Koszalińskiego niczo-Pszczelarskiej w Kosza 
zjada w ciągu roku 57 linie, odpowiedzialnej za zao-

dkg warzyw wczesnych, tzw. patrzenie zielonego rynku i 
nowalijek, a więc o ponad 30 w znacznej mierze odpowie-

nj koncentracji produkcji o-
grodniczej dostarczą jej w 

1970 r. około 7 tys. ton wa­
rzyw. Ponad 86 tys. zł prze­
znaczy się w br. na rozwój 
produkcji, dofinansowanie za 
kupu nasion i krzewów jago 
dowych, na szkolenie i porad 
nictwo fachowe. Rolrricy, o-
grodnicy i właściciele praco-Spółdzielczość 

nie tylko handlowa 

nos o w 
STAŁY DODATEK „GŁOSU KOSZALIŃSKIEGO" 

500. BPS w kraju 
W najbliższych dniach w nej'podjęła w lipcu 1963 r. W 

PGR Myślino w powiecie ko- poprzednim okresie przygoto-
łobrzeskim odbędzie się nie- wywano warunki gwarantują-
zwykła uroczystość — wręczę ce wykonanie nowych, wyż­
nie srebrnych odznak i oko- szych zadań: zorganizowano 
licznościowych proporców szkolenie ogólne i zawodowe, 
członkom 500. w kraju i 93. do brygady przyłączono stały 
w ^ województwie koszaiiń- zespół traktorzystów, zatrosz-
skim Brygady Pracy Socjalis- czono się o sprawy socjalno-
tyeznej 20-lecia PRL. Zasz- -bytowe. Wyniki? Gospodar­
czy! ten przypadł w udziale stwo uzyskało w ub. roku 
17-O'Sobowej brygadzie polo- średnio 26,6 q czterech pod-
wej tow. Mieczysława Kijaka, stawowych zbóż z ha, ziem-

Brygada polowa PGR Myśli- niaków — 220 q z ha, rzepaku 
no przystąpiła do współzawod ponad 20 q z ha. Zyski wy-
nictwa pracy 4 lata temu, ale niosły łącznie ponad 1.400 tys. 
decyzję ubiegania się o tytuł z*. z tego około 350 tys. zł 
Brygady Pracy Socjalistycz- otrzymała załoga w postaci 

1 — funduszu premiowego. 

Inżynier ZfÓClłO D3SZV 
MMMMI 1 

OSPODARSTWA chłop­
skie w naszym woje­

wództwie zbyt mało wa 

i AZOTU 
cież plony roślin motylko­
wych kilkakrotnie przewyż­
szają zbiory zbóż i są paszą, 

gi przewiązują do uprawy ro którą można żywić wszystkie 
ślin motylkowych drobnona­
siennych. Np. w ub. roku 
tymi roślinami obsiały zaled­
wie około 15 tys. ha, w tym 
najwięcej seradelą i koniczy­
ną czerwoną. Lucerny zasia­
ły tylko 250 ha. Przyczyn ma­
łego zainteresowania rolni­
ków uprawą motylkowych 
drobnonasiennych należy się 
doszukiwać w niedostatecz­
nym w ub. latach zaopatrze­
niu w nasiona oraz w głoszo­
nej dość często na wsi teorii, 
że motylkowe udają się jedy­
nie na glebach dobrych, odpo 
wiednio nawożonych. 

Uprzedzenia te nie znajdują 
pokrycia. Mamy w wojewódz 
twie dużo przykładów, zwłasz 
cza^ w pegeerach, świadczą­
cych, że większość koszaliń­
skich gleb zaspokaja wymaga­
nia motylkowych drobnona­
siennych. Trzeba jednak pa­
miętać, że najlepiej rozwija­
ją się one na glebach o od­
czynie obojętnym, a więc sy­
stem a t y c zn i e w apnowany ch. 
Dlatego też przygotowania do 
uprawy lucerny, koniczyny lub 
seradeli należy rozpocząć od 
zlikwidowania zakwaszenia. 
Wapna nawozowego mamy 
pod dostatkiem. Np. obecnie 
jest w magazynach geesów 
jeszcze ponad 6 tys. ton wap­
na, Nie brak również nasion, 
które rozprowadzają przedsię 
biorstwa Centrali Nasiennej 
i geesy. Można je też nabyć 
za pośrednictwem spółdzielni 
mleczarskich. 

Wydatki na doprowadzenie 
gleby do kultury, odpowied­
niej pod uprawę roślin motyl 
kowych drobnonasiennych, 
nie są wyższe jak pod inne 
rośliny, a sowicie się opłaca­
ją. Zielonka z tych motylko­
wych jest cenną paszą dla 
zwierząt, gdyż zawiera bardzo 
dużo białka. Np. 1 kg zielonej 
lucerny z pierwszego pokosu 
zawiera 39 gramów białka, 
koniczyny w początku kwit­
nienia — ponad 24 gramy biał 
ka, a 1 kg zielonej seradeli za 
wiera około 23 gramów białka, 
O wysokiej wartości odżyw­
czej tych roślin najlepiej 

* świadczy fakt, iż 1 kg suro­
wych ziemniaków zawiera tyl 
ko 10,2 rrama białka, a 1 
kg jęczmienia lub owsa od 83 
do 85 gramów białka. A prze 

zwierzęta gospodarskie, da­
jąc im motylkowe w formie 
zielonki, siana, suszu lub w 
postaci kiszonki. 

Drugą cenną zaletą motylko 
wych drobnonasiennych jest 
ich wysoka wartość jako nawo 
zu zielonego. Np#resztki pożniw 
nej lucerny i koniczyny, pozo 
stawione po sprzęcie tych roś 
lin na obszarze 1 ha, zawiera 
ją znacznie więcej azotu niż 
300 kg obornika. Azot bowiem 
rośliny te pobierają bezpo.śred 
nio z powietrza. W resztkach 
pożniwnych motylkowych znaj 
duje się również wiele fosfo 
ru i potasu. Np. w resztkach 
po koniczynie czerwonej n«1 1 
ha znajduje się 88 kg fosfo­
ru i 90 kg potasu w czystym 
składniku. W obliczeniach wzię 
to pod uwagę tylko resztki 
pozostawione po sprzęcie mo­
tylkowych do głębokości 26 
cm. a przecież system korze­
niowy lucerny i konieźny jest 
bardziej rozwinięty. Wpływa 
to również na poprawienie 
strukturv głębszych warstw 
gleby. Te cenne właściwości 
roślin motylkowych drobno­
nasienni-ch przemawiają 
rozszerzeniem ich unrawy w 
województwie koszali ń skim. 

Inl STANISŁAW SZALA 
z-ca kierownika 

Wydz. Koln. i Leśn. Prez. 
Woj. Radv N?rod«»vei 

dkg mniej niż wynosi średnia 
spożycia w kraju. Nie lepiej 
jest także z konsumpcją wa­
rzyw gruntowych i owoców. 
Występuje ciągły deficyt wa­
rzyw i owoców, który w po- dzialnej za rozwój produkcji 
nad 80 proc. trzeba pokrywać warzywniczej w dwóch powia 
dostawami z innych rejonów tach: koszalińskim i kołobrze 
kraju. Jak na tle tej sytuacji skim? 
przedstawia się działalność W porównaniu do ub. lat, 

" kiedy każde walne zgroma­
dzenie delegatów RSOP pod 
sumowywało jedynie miliono­
we straty, obecnie notuje się 
ogromną poprawę. Po raz 
pierwszy spółdzielnia w swym 
rocznym bil ansie wykazała 
dość wysokie zyski. Osiągnię­
to je dzięki uporządkowaniu 
gospodarki spółdzielczej, stabi 
lizacji załogi i kadry kierow­
niczej, zacieśnieniu współpra 
cy z dostawcami produkcji o-
grodniczej. Np. liczba człon­
ków wzrosła z 1779 do ponad 
2000. Duże znaczenie miało u-
sprawnienie organizacji skupu 
owoców i warzyw, rozwinię­
cie kontraktacji tej produkcji, 
rozszerzenie; form pomocy 
dla stałych dostawców wa­
rzyw. Ponad 70 tys. zl wydat 
kowano na pomoc dla rolni­
ków zakładających tzw. sady 
hancflowe oraz plantacje krze 
wów jagodowych, na szkole­
nie i poradnictwo fachowe. 
Spółdzielnia znacznie rozwinę 
te eksport, zwłaszcza kapusty 
i ziemniaków wczesnych, roz 
budowała i unowocześniła 
sieć punktów sprzedaży. W 
ub. roku obroty w handlu de 
talicznym wyniosły około 15 
min zł. 

WYNIKI te świadczą o go 
spodarności spółdzielni, 
stwarzają podstawy do 

rozwinięcia jeszcze lepszej 
działalności w następnych la 
tach. Zwłaszcza działalności 
zmierzającej do dalszej poprą 
wy zaopatrzenia zielonego ryn 
ku, którego potrzeby szybko 
rosną. Nie można zapominać, 
że w rejonie koszalińskiej 
RSOP znajdują się niemal 
wszystkie większe w woje­
wództwie ośrodki wczasowo-
-turystyczne. A więc oprócz 
stałych konsumentów owo­
ców i warzyw, przebywa, tu 
coraz liczniejsze grono konsu 
mentów sezonowyvch. 

W jakim stopniu zadania 
te zostały uwzględnione w 
planie pracy spółdzielni na 
1965 r. i przyszłą pięciolatkę? 
Z projektu, który zarząd 
R~OP przedstawi swym człon 
kom na najbliższym walnym 
zgromadzaniu (25 IV, tj. w 
niedziele), wynika, że naj­
więcej uwagi zamierza poświę 
cić organizacji nrodukcji o-
ffrodniczei. Ustalono rejony, 
które beda się soecializować 
w upraw1'0 warzvw i sadow­
nictwie. W okolicy Koszali­
na ta funkcja nrzvpadła gro 
madom Stare Bielice, Mści-
ce, Dobrzyca, Świeszyno i Sia 
nów, a w powiecie kołobrze­
skim PTomadom Ustronie Mor 
skie. Dvgowo. Oościno, Sie­
myśl i Rvmań. Wzięto nod u-
wsąe duże w tych rHonach 
zainteresowanie rolników i 

oe&eerów nr odu kej a warzyw­
nicza. a także warunki glebo­
we. Już w tvm roku planuje 
się na terenie wyznaczonych 
gromad otworzyć . punkty sku 
nu. których kierownicy pełnić 
beda zakazem obowiązki*'in­
struktorów kontraktacji. War 
to dodać, że spółdzielnia za­
warła już umowY na dostawę 
w br. oko*o 2200 ton warzyw 
rruntowvrh i nlpniiie. iż r^io 

Dyrektor PGR Myślino ;  

inż. Edward Pieróg poinfor­
mował nas o nowych, już w 
bieżącym roku gospodarczym, 
sukcesach brygady polowej. 
Do 15 kwietnia zakończono sie 
wy zbóż jarych na powierzchni 
70 ha i dokonano \v.-iev. ek roś­
lin motylkowych w zbożu na 

obszarze 60 ha. Na zaopatrze­
nie kraju wysłano 21 wago­
nów sadzeniaków, zaś 20 wa­
gonów ziemniaków o wyso­
kich stopniach kwalifikacji 
przygotowano dla gospodarstw 
reprodukcyjnych w powiecie 
kołobrzeskim. Stanowi to 
pierwszy, znaczny wkład pra­
cy brygady w realizację nowe­
go zobowiązania, które zakła­
da uzyskanie do 1967 r. 28 q 
podstawowych zbóż\z ha, po 
260 q ziemniaków z ha, wy­
pracowanie dochodów7 w wy­
sokości 2 min zł zysku, czyli 
po 5 tys. zł zysku , z każdego 
hektara. Tym zobowiązaniem 
17-os obowa bry g ad a pol owa 

PGR Myślino postanowiła 
uczcić swój zasłużony awans 

zdobycie tytułu Brygady 
Pracy Socjalistycznej 20-lecia 
PRU 

wniczych ogródków działko­
wych mają otrzymać w tym 
roku 35 tys. drzewek owoco­
wych, 30 tys. krzewów jago­
dowych i 1,6 min sadzonek 
truskawek. W końcu przyszłej 
pięciolatki nowo założone sa­
dy handlowe, plantacje porze 
czki, agrestu i truskawek zaj 
mą obszar o łącznej powierz 
chni około 700 ha. 

WIĘKSZOŚĆ produkcji 
ogrodniczej, zwłaszcza 
z własnego zaplecza, 

przeznaczy się na miejscowy 
rynek. W tym celu planuje 
się zwiększyć sieć sklepów do 
100, wybudować 2 pawilony 
handlowe w Koszalinie i po 
jednym w ośrodkach wczaso 
wych w Kołobrzegu, Sarbino 
wie, Łazach, Ustroniu Mor­
skim. Sklepy owocowo-wa­
rzywne otrzymają także wsie: 
Bielkowo, Wierciszewo, Su­
cha, Wegorzewo, Rymań i Sie 
myśl. Nadwyżki produkcji wra 
rzy w gruntowych, przede 
wszystkim kapusty późnej, 
marchwi, buraków7 ogórków, 
przeznaczy się częściowo na 
eksport (zawarto w br. umo 
wy na dostawę około 1300 ton 
warzyw) i do własnych zakła 
dów przetwórczych. 

Rozwój produkcji i przetwór­
stwa. usprawnienie obsługi zarów­
no dostawców, jak i odbiorców 
warzyw wymagają znacznych na­
kładów inwestycyjnych. W tym 
roku spółdzielnia wydatkuje po­
nad 3 min zł, zaś w przyszłej pię­
ciolatce — około 13 min zł. Dużo 
złotówek przeznaczy się na rozbu­
dowę sieci punktów skupu i sprze­
daży, a najwięcej na budowę ma-
gazynów i przechowalni w Koło­
brzegu i Koszalinie, kwaszarni, 
modernizację zakładu w Boboli­
cach, na powiększenie środków 
transportu. Zadania inwestycyjne 
zamierza się realizować przy po­
mocy 2 własnych brygad remon­
towo-budowlanych. 

Plan działania RSOP w Ko 
szalinie podkreśla obowiązki 
spółdzielni w dziedzinie zao­
patrzenia ludności w owoce 
i warzywa, mocno akcentuje 
zadania w organizacji produk 
cji ogrodniczej. Jest to spra­
wa zasadnicza dla naszego re 
gionu. Od poziomu lokalnej 
produkcji warzyw zależy zao 
patrzenie zielonego rynku, 
zlikwidowanie kosztownych 
przerzutów warzyw i owo­
ców z innych województw. 
Ważną funkcję spełnia tu spół 
dzielni a i jej zarząd, ale naj 
większą członkowie spółdziel 
ni: ogrodnicy z miast, wsi i 
pegeerów7. Producenci zielone 
go towaru będą przede wszy­
stkim decydować o wykona­
niu nowych, wyższych zamie 
rzeń swojej spółdzielni, o tym 
czy statysty czn- mieszkaniec 
Koszalińskiego bedzie konsu­
mował więcej niż dotychczas 
owoców, warzyw7, nowalijek. 

P. ŚLE W A 

[życia koSfek i 
ROLNICZYCH" 

Koszalińskie kółka rolnicze oto* 
siały zbożem jarym i roślinami 
motylkowymi ponad 2 tys. ha w-
żytkowanych zespołowo gruntów 
PFZ, a więc już około 60 procent 
planowanej powierzchni. Odnoto­
wując ten dość sprawny przebieg 
wiosennych prac w kółkach wart# 
podkreślić, iż samorządy chłopskie 

\z każdym rokiem zwiększają roi-
iia produkcję towarową. Np. w ub. 
reteu sprzedały one państwu 35S"7 

torTyzboża i około 6,5 tys. ton ziem­
niaków. Z gruntów, uprawianych 
zespołowo, uzyskały plony ogóbaej 
wartości ponad 35 min zł, o ołaoio 
14 min, zł wyższe niż w 19^3 r. 

Wizytówtóa dobrej pracy 
rolniczych -w powiecie kołobrze­
skim są również liczne nowe 
maszynowe. Wybudowano je 
w kilkudziesięciu wsiach, a naj­
większe w .Siemyślu, Gościnie* 
Ząbrowie, Rotyuniu, Góra winie, rv-
stroniu Morskim, Lubkowicach. W 
Siemyślu kosztem około 1 min 
wybudowano 8-svgmentowy obiekJt 
na maszyny, pomieszczenie dl* XL 
ciągników, stację materiałów 
nych, odremontowano także >>»-» 
dynki, przeznaczony dla zespoło­
wej hodowli. Duże zaplecze teci*-
rrfsczne i gospod a rcve powstaje 
przeefte wszystkim w półkach, któ­
re powsiadają lub plai^uja zorgani* 
zowac^ośrodki rolne. 

Znaczna poprawa 
działalności spółdzielni, usługcfwt*? 
-wytwórczych kółek roEniczyeb,* 
Ub. rok zamknęły one ^ysifciem W 
wysokości około 600 tys. zł, o«iąg-» 
niętym przede wszystkimi z us&ig 
budowlano-montażowych. W tym 
roku 4 nasze spółdzielnie 
zamierzają objąć swymi 
średnio po 2 powiaty, spe­
cjalizować się w produkcji prefab­
rykatów i montażu p<*m*isze£en 
zaplecza termicznego w i kółkach 
oraz w miarę możliwości ^ykonu*— 
wać remonty zagród wiV?jfkwJ 
W celu szybszego realizowania 
westycji kółkowych planuje 
zorganizować w Wałczu pt^'* 
województwie spółdzielnię 'Usługo^ 
wą. (ś) v 

Owadobójczy 
preparat 
z CZOSNKAJ 

V, 
Przędziorki niszczyć moćna/ 

nie tylko środkami chemiczny 
mi. Dobre rezultaty w walce 
z tymi szkodnikami sadów u-
zyskać można opryskując 
drzewa wvciągiem wodnym z 
czosnku. Przepis na ten „czoSn 
kowy preparat'' jest następu­
jący: 50 g roztartego na rniarz 
gę czosnku zalać szklanką lek 
ko podgrzanej wody; po 20 
minutach odcedzić, miazgę wj? 
cisnąć i zalać ponownie WQ^ 
dą na 20 minut; otrzymanej!! 
szklanki „czosnkowej esenejiT 
rozcieńczyć do objętości 1 
tra. Uzyskahv płyn wystara 
czy na 3 wiadra cieczv. Rośli­
ny kwitnące oprvskiwać naj­
lepiej podczas pochmurnej po-1 

gody lub wieczorem. Już pd 
jednokrotnym opryskiwani 

„czosnkowym preparatem" gi 
nie bardzo dużo przędziorkóWw 
Najlepsze rezultaty gwarant** 
je zapobiegawcze opryskiwać 
nie co miesiąc. Radzimy spró* 
bować. 

i 

.. •: + ... 

n-osobowej Brygady Pracy Socjalistycznej w PGR Myślino przedstawiamy 4 długoletnich i wyróż­
niających s ię  w pracy członków: brygadzista Mieczysław Kijak (u góry\ traktor/ > s !  a Józef  Komar,  
(w środku), pracownicy polowi; Maria Wedecka i Stanisław Karaim--.ra» * (Fot. J. Piątkowski) 

KUPON 
„WIELKIEGO ZIELONEGO 
K0MKURSU ŁĄKARSKIEG0" 

Miejscowość 

(zespół, kółko rolnicze, spółka wodna, spół. prod. pegeer) 

Gromada «... rrr 

Liczba gospodarstw indywidualnych zgłoszonych do kon­
kursu * (w zespole, spółce wodnej, Kółku rolniczym) 

Ogólny obszar trwałych użytków zielonych zgłoszonych 

do konkursu w tym łąk ,,„:r 

i pastwisk ha. 

(podpis (y) zgłaszającego (cych) 
* przy zgłaszaniu zespołów dołączyć lisię 

uczestników zgłaszających się % podaniem 
areału. 
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WĘ i ; RAOZJM* (j 
tPOWIAPAMY 

SZKOŁY 
BIBLIOTEKARSKIE 
I KULTURALNO-
-OŚWIATOWE 

B. E. — Złotów: Czy ist­
nieją szkoły bibliotekarskie 
lub kulturalno-oświatowe, 
w których można uczyć się 
po maturze? 
Absolwenci liceów ogólno­

kształcących kształcić się mo 
gą na dwuletnich studiach 
kulturalno-oświatowych i bi­
bliotekarskich, które przygo­
towują pracowników kultur al 
no-oświatowych na odpowie­
dzialne stanowiska w świetłi 
cach, domach kultury, klu­
bach, ośrodkach wczasowych 
itp. oraz bibliotekarzy na sta­
nowiska nie wymagające stu­
diów wyższych lub specjali­
stycznych. Podajemy adresy: 
Studium Kulturalno-oświato­
we i Bibliotekarskie w Łodzi, 
ul. K. Traugutta 18 (z bursą) 
i Studium Kulturalno-oświa­
towe i Bibliotekarskie we 
Wrocławiu, ul. Mazowiecka 17 
(2 bursą). (beś) 

SZKOŁY HOTELARSKIE 

A. z Tychowa. Czy ist­
nie!# szkoły hotelarskie? 
Iletlat trwa w nich nauka 
i ^wzego zdaje się egzaminy 

jtonc? 
^ Owszem, istnieją. Najbliższa 

'mikum Hotelarskie — 
jię w Sopocie, przy ul. 

, -» . Budzisza 4. Nauka trwa 
'5 Kandydaci zdają egza-

jisemny i ustny z języ-
^olskiego i matematyki o-

raz ustny z geografii. Przy 
szkole jest internat. Absol­
wenci technikum znajdują pra 
cę we wszystkich działach ho 
telarstwa. 

Prócz technikum sopockie­
go istnieją jeszcze szkoły ho­
telarskie w Warszawie i Kra­
kowie. (p) 

OCHOTNICZE 
HUFCE PRACY 

J. P. — Lotyń: Kto przyj 
muje zgłoszenia do ochotni 
czych hufców pracy? 

^ Zapisy do ochotniczych huf 
ców pracy przyjmują wszyst­
kie zarządy i komitety powia 
towe ZMS i ZMW. 

(zet) 

(POSZUKUJĘ PRACY 
S. M. — Słupsk: W rubryce 

fiaszej nie zajmujemy się za­
równo pośrednictwem jak i o-
głoszeniami w sprawach po­
szukiwania prący. Płatne ogło 
szenia w tej sprawie przyjmu 
ją listonosze i urzędy poczto­
we oraz nasz oddział — „Głos 
Słupski". (zet) 

SZKOŁY PIELĘGNIAREK 

J. K. — Wałcz: Czy po 
klasie IX szkoły ogólno­
kształcącej można uczyć się 
dalej w liceum medycznym 
i jakie jest uposażenie pie­
lęgniarki? 
Obecnie zostały zlikwidowa 

ne szkoły medyczne dla ucz­
niów, którzy ukończyli klasę 
IX. Istnieją tylko szkoły me­
dyczne dia absolwentów klas 
siódmej i jedenastej. Ponie­
waż naszą Czytelniczkę inte­
resują raczej te drugie, poda­
jemy adresy: Szkoła Pielęg­
niarstwa, Położnych i Labo­
rantów Analitycznych wv 
Szczecinie, ul. Arkońska 1, -a 
także 2 i pół letnia Szkoła Po 
łożnych w Słupsku, ul. Lotha 
26. 

Podstawo we wy n a grodzenie 
pielęgniarki — absolwentki 
dwuletniej szkoły pomatural­
nej, objęte jest IV grupą upo 
saże*ń i wynosi 1170 zł i 200 zł 
dodatku. Ponadto otrzymuje 
ona całodzienne wyżywienie 
za opłatą 82 zł miesięcznie. 

(aka) 

LICEUM DLA 
WYCHOWAWCZYŃ 
PRZEDSZKOLI 

K. S. — Świdwin: Gdzie 
w naszym województwie 
znajduje się szkoła dla wy­
chowawczyń przedszkoli, 
czy jest przy niej internat, 
z jakich przedmiotów zdaje 
się egzaminy i od ilu lat 
przyjmuje się do tej szkoły? 

Liceum dla Wychowawczyń 
Przedszkoli mieści się w Wał 
czu, przy ul. Bydgoskiej 52. 
Przyjmuje się do niego absol 
wentów klas siódmych. Przy 
liceum znajduje się internat. 
Egzaminy wstępne zdaje się 
z języka polskiego i matema­
tyki, ponadto z umuzykalnie­
nia, rysunków i sprawności 
fizycznej. (aka) 

PRZYMUSU NIE MA 

Czytelniczka ze Sławna: 
Zarabiam niewiele, z tego 

potrąca mi się jeszcze skład 
ki na SFOS, budowę szkół 
ttd. Czy pracodawca może 
zwolnić mnie z pracy za to, 
że nie zgadzam się na potrą 
canie składek? 
Tylko za to — nie może. 

Pracownik nie ma obowiązku 
płacić składek, których nie 
zadeklarował dobrowolnie i 
może sprzeciwić się potrąca­
niu ich z wynagrodzenia. 

(dsz) 

GMINNA SPÓŁDZIELNIA „SAMOPOMOC CHŁOPSKA" W 
USTCE zatradni natychmiast: GŁÓWNEGO KSIĘGOWE­
GO w Spółdzielni, KIEROWNIKA SKLEPU w Rowach. 
DWÓCH PIEKARZ!. 15 MURARZY-TYNKARZY, DWÓCH 
BRYGADZISTÓW REM.-BUDOWLANYCH oraz na okres 
sezonu KIEROWNIKA RESTAURACJI w Rowach, DWÓCH 
SZEFÓW KUCHNI, dwie wykwalifikowane pomoce ku­
chenne, DWIE KUCHARKI (RZY), TRZY BUFETOWE, 
CZTERECH KELNERÓW (KI): DWIE OSOBY do sklepów 
w Rowach, TRZECH SPRZEDAWCÓW do kiosków w Ro­
wach, Poddębiu, Ustce. Bliższych informacji udzieli kie­
rownictwo GS. K-929-0 

DYREKCJA SZPITALA MIEJSKIEGO IM. JANUSZA 
KORCZAKA W SŁUPSKU zatrudn. od zaraz: PRACOWNI­
KA Z WYŻSZYM WYKSZTAŁCENIEM TECHNICZNYM 
i 2-letnią praktyką w bezpcćredniej v odukcji lub ze śred­
nim wykształceniem technicznym i 5-letnią praktyką w 
zawodach technicznych — na stanowisko kierownika budo­
wy (robót) i jednocześnie kierownika brygady remontowo-
-budowlanej stanowią:,-j samodzielną jednostkę rachuńko-
wo-sprawozdawczą (wynagrodzenie wg obowiązujących sta­
wek), PRACO WNIKA ZE ŚREDNIM WYKSZTAŁCENIEM 
TECHNICZNYM lub OGÓLNYM z dwuletnią praktyką w 
zakresie robót kalkulacyjno-kosztorysowych (wynagrodze­
nie wg obowiązujących stawek), SPECJALISTĘ KONSER­
WATORA do oczyszczalni ścieków, RZEMIEŚLNIKA SLU-
"SARZA-ELEKTRYK A, REFERENTA na stanowisko bhp i 
p/poż. Warunki płacy i pracy do omówienia na miejscu. Po­
danie wraz z życiorysem i opinią należy przesłać pod ww 
adres. K-928-0 

MIEJSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO ZIELENI W KOSZALI­
NIE, UL. P. FINDERA nr 109, zatrudni od zaraz DWÓCH 
TECHNIKÓW OGRODNIKÓW lub ROLNIKÓW. Warunki 
pracy i płacy do uzgodnienia na miejscu. K-913-0 
KOSZALIŃSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO PRODUKCJI BE­
TONÓW „ŻELGAZBET" W KALISZU POM. (telefon — 
Kalisz Poin. nr 95) przyjmie od zaraz KIEROWNIKA ZA­
KŁADU (prefabrykacji) nr 6 w Połczynie-Zdroju. Wyma­
gane wykształcenie wyższe lub średnie techniczne i 6-letni 
staż pracy, w zakresie budownictwa lub prefabrykacji be­
tonów. Uposażenie do 3.000 zł. Istnieje możliwość otrzyma­
nia mieszkania. « K-915-0 

PSS „PIONIER" W KOSZALINIE zatrudni od zaraz: 6 WY­
KWALIFIKOWANYCH PIEKARZY, 3 PRACOWNIKÓW 
FIZYCZNYCH do obsługi wózków akumulatorowych, 
3 PRACOWNIKÓW UMYSŁOWYCH, w tvm jednego do 
oddziału produkcji, 5 AJENTÓW DO STRAGANOWEJ 
SPRZEDAŻY OWOCÓW I WARZYW na terenie miasta 
oraz OBSADĘ DO BARU GASTRONOMICZNEGO W 
MIELNIE. Zgłoszenia należy kierować do Działu Spraw Pra­
cowniczych PSS Koszalin, ul. Polskiego Października nr 32, 
pokój 214. K-891-0 
KOSZALIŃSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO TRANSPORTO­
WO-SPRZĘTOWE BUDOWNICTWA BAZA TRANSPORTU 
nr 1 W KOSZALINIE, UL. LECHICKA nr 51 — przyjmie 
10 KIEROWCÓW z I lub II kategorią prawa jazdy. Pra­
ca akordowa. Dla zamiejscowych zapewnia się hotel robot­
niczy. K-941-0 
ZAKŁAD "BUDOWY MASZYN™ LAMPOWYCH ZlJNIMA7, 

ODDZIAŁ nr 1 W KOSZALINIE, UL. POLSKIEGO PAŹ­
DZIERNIKA II. tel. 38-85 i 46-76 zatrudni z dniem 1 maja 
1965 r. — 10 TOKARZY i 5 FREZERÓW. Warunki płacy 
poda sekcja kadr na miejscu. K-940 

Strach na wróble, według modelu domowegro. 
Rys. HENRY BLANC 

FABRYKA CUKRÓW , POMORZANK A" W SŁUPSKU za­
trudni natychmiast KIEROWNIKA KANCELARII z umie­
jętnością biegłego maszynopisania oraz ZAOPATRZENIOW­
CA. Warunki pracy i płacv do omówienia na miejscu. 

K-939-0 
PREZYDIUM MIEJSKIEJ RADY NARODOWEJ ZAKŁAD 
GOSPODARKI MIESZKANIOWEJ W CZAPLINKU za­
trudni pracownika z wykształceniem technicznym, w cha­
rakterze INSPEKTORA KAPITALNYCH REMONTÓW BU­
DYNKÓW MIESZKALNYCH. Warunki pracy i płacy oraz 
mieszkaniowe do uzgodnienia z dyrekcją przedsiębiorstwa. 

K-944 

S T O C Z N I A  „ U ,  S  T  K A "  
W USTCE, UL. WESTERPLATTE 1. 

o g ł a s z a  P R Z E T A R G  N I E O G R A N I C Z O N Y  
na wykonanie następujących robót: 

1) konserwacja dachów krytych papą oraz obróbka blachar­
ska, na 28 budynkach, 

2) tynkowanie i kolorystyka elewacji oraz malowanie 
wnętrz budynku administracyjnego, 

3) naprawa komina przemysłowego wys. 12 m. budowa o-
sadnika, roboty dekarsko-blacharsK-3, stolarka okienna 
i drzwiowa oraz tynkowanie i kolorystyka elewacji bu­
dynku szkoły przyzakładowej. 

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa państwo­
we, spółdzielcze i prywatne. Oferty w zalakowanych ko-
pertach, * dopisem „oferta na roboty budowlane", należy 
składać w sekretariacie Stoczni do dnia 30 IV 1965 r. 

Otwarcie ofert nastąpi dnia 9 V 1965 r.f o grodź. 13, w 
dziale głównego mechanika Stoczni. 

Zastrzega się prawo wyboru oferenta lub unieważnienia 
przetargu bez podania przyczyn. K-924-0 

WOJEWÓDZKA HURTOWNIA WYROBÓW 
^ PRZEMYSŁU CHEMICZNEGO W SZCZECINKU 

podaje do wiadomości PT ODBIORCOM, że J 

£ w dniach 3-12 maja br. 

'» MAGAZYNY BĘDĄ NIECZYNNE \ 

i 

Z POWODU INWENTURY, 

| 
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Eleccnia magazynowe na nic pobrane towary bc<H f 
anulowane. K-886-0 # 
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OKRĘGOWA SPÓŁDZIELNIA MLECZARSKA 
W SZCZECINKU, UL. ŻUKOWA 71, TEL. 724, 

posiada do sprzedaży 
agregat frójwrzecionowy kompletny 

DO PRODUKCJI LODÓW 
o wydajności 120 kg/h 

Urządzenie jest zainstalowane w Spółdzielni, można 
je oglądać i sprawdzić na miejscu. 

Cena do uzgodnienia. Bliższych informacji udziela 
st. mechanik Spółdzielni, w godzinach od 7 do 14. 

IC-919 

\ 3 rr ™a. :  

DYREKCJA TERENOWYCH ZAKŁADÓW 
G A S T R O N O M I C Z N Y C II 

W SŁUPSKU, AL. WOJSKA POLSKIEGO 1 

przekaże z dniem 1 lipca 1965 roku 
na podstawie Zarzadzenia nr 59, z dnia 25 IV 1964 r. 

NA SPRZEDAŻ AJENCYJNĄ 
następu qce punkty gastronomiczne 

# BUFET w Człuchowie dworzec kolejowy, 
$ BUFET w Złotowie dworzec kolejowy, 
$ BUFET w-Kępicach dworzec kolejowy, 
0 BAR JARSKI w Białogardzie, ul. Boh. Stalingradu 

oraz z dniem 1 VI 1965 r. 
0 BAR „SAM" w Kołobrzegu, przy ul. Wiatracznej i 
# BAR „SAM" w Kołobrzegu, przy ul. Mickiewicza. 

Bliższych informacji dot. przekazania ww lokali 
udziela Dyrekcja Terenowych Zakładów Gastrono­
micznych w Słupsku — osobiście. K-937-0 

III 

OKRĘGOWA SPÓŁDZIELNIA MLECZARSKA 
W SZCZECINKU 

ogłasza PRZETARG NIEOGRANICZONY 
na wykonanie robót malarskich 25 zlewni mleka, w terenie 
objętym działalnością Spółdzielni. 

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa państwo­
we, spółdzielcze i prywatne. 

Oferty należy składać w kopertach zalakowanych, pod 
adresem Spółdzielni z napisem „oferta". 

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w dniu 30 TV 1965 r~ a 
grodź. 9, w lokalu Spółdzielni. 

Spółdzielnia zastrzega sobie wybór oferenta bez podania 
przyczyn. K-918 

KOMUNIKAT 
WYDZIAŁU GOSPODARKI KOMUNALNEJ 

I M I E S Z K A N I O W E .1 
PREZYDIUM MIEJSKIEJ RADY NARODOWEJ 

W KOSZALINIE 

W wyniku prac związanych z wiosennymi porządkami 
zdarzają się wypadki Wyrzucania na ulicę śmieci, gru­
zu i innych odpadków usuniętych z podwórek. 
W związku z powyższym OSTRZEGA SIĘ. że zgod­
nie z ari. 14 ustawy z dnia 29 IV 1959 r. Dz. U. nr 27, 
poz. 167 — kto zanieczyszcza lub zaśmieca miejsca 
przeznaczone do użytku powszechnego, jak ulice, pla­
ce. ogrody, zieleńce itp. uszkadza urządzenia przezna­
czone do utrzymania czystości, niszczy lub uszkadza 
roślinność albo depcze trawę w parkach, ogrodach i 
zieleńcach — PODLEGA KARZE GRZYWNY OD 
50 DO 3.000 ZŁ o ile czyn nie jest zagrożony kara su­
rowszą w innych przepisach. K-946-0 
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DOMEK ezteroizbowy, wolny, cen­
tralne, łazienka, ^ai*aż, okolice 
Wyrszawy — pilnie sprzedam. O-
ferty pisemne: „R-TWS" Biuro O-
głoszeń, Warszawa, Poznańska 38. 

K-108/1? 

Z POWODU zmiany pracy sprze­
dam pół domu wyłączonego — par­
ter, trzy pokoje z kuchnią, «0<) m 
kw. offrodu. osobne wejście. Janina 
Zykowa, Płock, Północna 12. 

K-107 R 

Z G U B Y  
SZGUBIONO tablicę rejestracyjną 
od motoru WSK nr EC 09-55, wy­
daną przez Wydział Komunikacji 
w Człuchowie. G-1861 

M I E J S K I E  
PRZEDSIĘBIORSTWO 

GOSPODARKI 
KOMUNALNEJ 

w C z a p l i n k a  

ostrzega, że wysiewa 
truciznę 

aa zieleńcach miejskich 
1 za ptactwo domowe nie 
odpowiada. K-945 

ZGUBIONO cechówkę odbiorczą 
leśniczego nr 177 U-ctwa Osówko 
Nadleśnictwa Białogard. K-942 

ZGUBIONO dowód rejestracyjny 
ciągnika ursus C-325 nr EK 40-09, 
wydany przez Prez. PRN — Wy­
dział Komunikacji w Kołobrzegu 
dla PGR Wlośclbórz. K-94J 

ZGUBIONO dow6d r e jest racy jny 
motocykla MZ-250 nr EX 01-73, wy­
dany przez Prez. PRN — Wydział 
Komunikacji w Świdwinie na na­
zwisko Jan Grynkiewicz. G-1877 

CHASZCZ Bernard zgubił prawo 
jazdy kat. ciągnikowej nr pozwo­
lenia 0932/62 wydane przez Wy­
dział Komunikacji Szczecinek o-
raz dowód osobisty, wydany przez 
KP MO Złotów. G-1839 

ZGUBIONO legitymację ubezpie­
czeniową, wydaną przez PGR Że­
gocino na nazwisko Janina Lesz­
czyńska, zam. Starnice, poczta 
Bobie sze wo* po w, Siuptfc , 

KALIŃSKI Edward, zamieszkały 
Sikory, poczta Czaplinek, zgubił 
legitymacje ubezpieczeniową ro­
dzinną. wydaną przez Państwowe 
Nadleśnictwo Piława. G-1874 

ZGUBIONO legitymację szkolną 
nr 495/64, wydaną przez TE Kra­
jenka, na nazwisko Helena Mar-
ciniszyn. G-1838 

ZGUBIONO kartę motorowerową 
na nazwisko Jan Banczerowski, 
Zółtnica, pow. Szczecinek. G-1875 

BOCHEŃSKI Antoni, zamieszkały 
Postomino, pow. Sławno, zgtibil 
zezwolenie na wrvkonanie stolar­
stwa budowlanego nr sp PHU-1/1/64 
z dnia 24 II 1964 r. wydane przez 
Prezydium Powiatowej Rady Na­
rodowej Wydział Przemysłu i Han 
dlu w Sławnie. 

G-1848 

MANOWSKI Konrad zgubił pra­
wo jazdy, kartę rejestracyjną 
motocykla, wydane przez Widział 
Komunikacji Złotów, legitymację 
rencisty oraz inne dokumenty 
wydane w Wałczu. G-1837 

BIAŁKOWSKI Lesław zgubił do­
wód rejestracyjny WSK ES 5176, 
wydany przez Wydział Komunika­
cji w Szejecinkuu 

C-U49 

RUDNIK Zygmunt zgubił świadec 
two ukończenia Szkoły Podstawo­
wej w Miastku. 

G-1847 

PGR Słonowice zgłasza zgubienie 
dowodów rejestracyjnych na przy 
czepy nr rej. E 40-40 i E 40-41 i na 
ciągniki ursus C-45 ES 80-23 i 
ES 82-50 oraz tablice rejestracyj­
ne nr ES 80-23 i ES-82-59. 

G-1S41 

SPRZEDA2 
SPRZEDAM samochód syrena. — 
Telefonować od 8 do 15 — tel. 432 
Kamień Pomorski, Dworak. 

GOSPODARSTWO % ba. warsztat 
samochodowy, garaże, zelektryfi­
kowane, dom S pokoi, budynki ma­
sywne. centrum dużej wsi prze­
mysłowej. 7. powodu starości oka­
zyjnie sprzedam. Pośrednicy wy­
kluczeni. Dorobiała, Nowawieś, po­
wiat Bydgoszcz. K-106/B 

SPRZEDAM samochód svrena hm. 
części zapasowe. Szczecinek, teł. 
630 codziennie godz. 18. G-1873 

SPRZEDAM mot«>r pannonię, stan 
dobry. Wiadomość: Pomysk Wiel­
ki, pow. Bytów. tel. nr 7. G-1872 

SPRZEDAM dom jednorodzinny 
lob pół domu. Toruń, ni. Urzędni­
cza 3, Ci-1879 

GOSPODARSTWO podmiejskie 12 
ba z zasiewami, zelektryfikowane 
(własność przedwojenna) sprzedam 
okazyjnie. Augustyn Freda, Nowy 
Klinicz, Kościerzyna. G-1878 

SPRZEDAJĘ I wykonuję z własne­
go i powierzonego materiału siat­
ki ogrodzeniowo-hodowlane TÓŻ-
nych rozmiarów z drutu ocynko­
wanego. Wytwórnia — Słupsk, ul. 
Trangutta 1S/2, tel. 4t-35. 

G-1824-6 

Z A M I A N A  
TRZYPOKOJOWE mieszkanie, 
kuchnia, łazienka (łącznie Sn m 
kw.), centralne ogrzewanie, ogró­
dek — zamienię na trzypokojowe 
tt nowym budownictwie o mniej­
szej powierzchni. Kołobrzeg. Bo­
haterów Stalingradu 32/5 — Sob­
czyk. G-1850 

ZAM3K&IĘ dwa pokoje z kuchnią 
w centrum Koszalina na pokój 
z kuchnią z wygodami w Słup­
sku. Wiadomość: Koszalin. Biuro 
Oęło*vri4 n  £rj?-1863 

UNIEWAŻNIENIA 
UNIEWAŻNIA się zgubioną pie­
czątkę podłużną o treści: Powiato 
we koło Producentów Trzody 
Chlewnej w Wałczu. 

G-1842 

P R A C A  
STARSZA, kulturalna osoba do 
dwojga dzieci potrzebna. Zapew­
nione mieszkanie i pełne utrzyma­
nie. Wynagrodzenie korzystne. — 
Adres: Koszalin, Armii Czerwo­
nej "76, m. 7, po godz. 16. Gp-1862 

DYREKCJA 
PAŃSTWOWEGO 

T E C H N I K U M  
ROLNICZEGO 
w  S ł u p s k u  

ostrzega 
że na polach Gospodar­
stwa PTR ZOSTAŁY WY­
SIANE &RODKI CHE­
MICZNE szkodliwe dla 
drobiu. 

W związku 2 powyższym 
Dyrekcja Technikum nie 
bierze odpowiedzialności za 
ewentualne zatrucia. 

K-938 

ZAKŁAD GOSPODARKI 
KOMUNALNEJ 

I MIESZKANIOWEJ 
w  B o b o l i c a c h  

podaje do wiadomości 
mieszkańców Bobolic, że 

wysypisko śmieci 
została zlokalizowane 

przy 
ULICY KOSZALIŃSKIEJ 
W POBLIŻU DOMU nr 18. 
ZABRANIA SIĘ WYSY­

PYWANIA ŚMIECI 
w miejscach do tych ce­

lów nic przezuaczonych. 
K-923-0 
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.Ifrdzienne spraluy 
Pr<?dzej niż przypuszczano, na ulicach Slup-

V^j <>a zapanował tłok. Przybyło bu wiem ostatnio 
wiele pojazdów, dla 

Przybyło 
których nie zawsze znajduje Sie miM ,ł^ vł"vv, U1<* *vt«rycn 

Jtforarw "a ^ruku. Nie trzeba wprawdzie wyburzać 
sarin* ,i^_po.szerzać jezdni, ale wydaje nam się, że roz-

s€^ sa koriCpeCyZ^e W spraw*e uregulowania w mielcie ruchu 
V nv cznc- Wprowadzone dwa czy trzy lata temu zmia-

są już w wielu przypadkach, ^c'>LJTf,0^Rakovvaniu ulic 
g lf1  i e aKtualne. 

Tak °fTiif l fołowi»na przyk*ad zachadzi konieczność zmiany ruchu 
na U^?y Tuwima od placu Zwycięstwa do ul. 

u hobv w* ,C7a* ^ajszczęśliwszym chyba rozwiązaniem by-
J n#» °,Wa<^zen*e tam ruchu jednokierunkowego w stro-

Tłok na bruku 

flStoiu nł 2 ™ iasta- Ograniczenie zatrzymywania i po-
^'ll PoiayHń C rozw?^zut1e kwestii, bowiem nie dotyczy ono 
1 krrezultaoT przyjeżdżających z towarem do sklepów. W 

c przed południem nie można tam niekiedy prze-

rcifi 

i o mvH _,na^€^ najmniejszym samochodem, nie mówiąc 
i 1 niecelowS »duśego kalibru". W tej sytuacji wydaje się 
ef I Wym ustawianie znaków niedaleko sklepów. 
3tl l ls^awioną go przed kilkoma dniami przy 
. J ch od ów » ?ki eg o, gdzie jak wiadomo wie te samo-
i 1 tyczy t ?it l'° Paw* ,onu spożywczego. Znak do-

ny prz5i  °- ?w?«i strony jezdni i ponadto jest niewidocz­
ni którzy ^ fw,iezt*z*ę 2 ulicy Tuwima. Na domiar złego nie-

• lfeść t ,IUnkc^0IiariusZte MO nicpi;iwidłowo odczytują 
i zatrzvm^ 2na^u i karzą mandatami kierowców, którzy 

hvł0 ni S. ię  .przed „pawilonem" na tzw. chwilę. Tak 
d powpa ł/?8 - niedzieli. Zauważyliśmy jak ukarano 
Imając z który zatrzymał swój pjjazil nie o*,«^ 

I Przecież *1 ° ie  przeryvvając pracy silnika. A wiadomo 
ftiowani v>Z? olir^S^y znak drogowy z czerwonym obra-
^ a t r z y i r , ^ ' 1 1  1  & . r a J ł a t o w ą  t a r c z ą  o z n a c z a  o g r a n i c z e n i e  
\vetrn n

l  wa°ia i postoju. W komentarzu Kodeksu Drogo-
^Ważi ? or,i.e czytamy: — „za postój zabroniony 
^ J Postój trwający dłużej jak pięć minut". 

ttien^yJ^CJr Sarzyńskiego nie należy — naszym zda-
kim zm .°graniczać zatrzymywania, ale przede wszyst-
ze prt n

nief2yĆ. pos*ój taksówek. Zdarza się dość często, 
rostu nie mieszczą się one na tej krótkiej ulicy. 

Sami^ki#^ c^yi>a zastanowić się nad tym, jakimi dro-
Przejeźf^' r,°Wa^ ruc^ ciężkich pojazdów. Obecnie bowiem 
sUjae T.one PJ*zez miasto głównymi uiicami, tara-

I ^oie t łtrzyzoWan^- W okresie sezonu turystycznego 
o znacznie skomplikować komunikację w mieście. 

A. K. M. 

kie-
opusz-

Na cześć 1 Maja i wyborów 
# Ulice Bieruta i Sądowa — oświetlona 

Obs śc:e POI Oargoleza — uporządkowane 
# G spoderstwa Bobrown k pod;ąły zoiiow^zania 

Zbliża się 1 Maja i napływają już pierwsze meldunki 
o wykonaniu zobowiązań podjętych na jego cześć oraz 
dla uczczenia wyborów do Sejmu i rad narodowych. 

Na trzy dni przed terminem hektara podwyższą w tym ro 
wykonali część zobowiązań ku plony załogi gospodarstw 
pracownicy Miejskiego Przed Świtały i Wiatrowe, a gospo-
siębiorstwa Wodociągów i darstwa Łojowo o 10 Q, a o 20 
Kanalizacji w Słupsku. Mieli ci z ha buraków pastewnych, 
oni do ubiegłego wtorku za- Podobne zobowiązania podję-
ins falować 17 punktów świetl |y gospodarstwa Wielka Wieś 
nych (rtęciówek) na ul. Bie- i Damno. (k) 
ruta i 5 na ul. Sądowej. Swia 
tło na tych ulicach zabłysło 
już w przedświąteczną robotę. 
Załoga MPWiK realizuje dal­
sze zobowiązania, o których 
pisaliśmy przedwczoraj. 

Również załoga PGR Dargo 
leza zrealizowała pierwszoma 
jawę zobowiązanie. Zgodnie z 
nim uporządkowano obejścia 
pegeeru łącznie z malowaniem 
płotów, odświeżeniem elewa­
cji budynków gospodarskich 
i mieszkalnych oraz wywiezie 
niem obornika. 

Do Zarządu Oddziału Zwiąż 
ku Zawodowego Pracowni­
ków Rolnych wpływają każde 
go dnia dalsze zobowiązania. 
Wśród nich wyróżniają się 
czyny podjęte przez załogi go 
ępodarstw podległych Państwo 
wernu Ośrodkowi Hodowli 
Zarodowej w Bobrownikach. 
I tak do 1 maja w?e wszyst­
kich siedmiu gospodarstwach 
ich załogi zobowiązały się zor 
ganizować place zabaw dla 
dzieci oraz ogródki jordanow 
skie, a także uporządkować 
obejścia i wyreperować oko­
liczne drogi. Dalsze zobowią­
zania mają charakter produk­
cyjny. Przewidują one podnie 
sienie plonówT ziemniaków i 
okopowych. Tak na przykład 
o 20 q ziemniaków z jednego 

Pouczająca rozmowa 
bardzo 7 C^°. śioietlicy Komendy MO niepewnie. Nie 
w  

0 0  poproszono,  i  to w dodatku 
Przed hib m o l i  P r a wdy mogli się domyśleć. Przecież 
Papierń* dniami, o, ten młodzieniec palący nerwowo 
res?cip Sp f r z e^ e z a^ n a  P ryczy całą noc w milicyjnym a-

'V dworca pkS1  pr*ywiózł 00 do Komendy gazikiem z 
Dziś \o t J gdzie wywołał po pijanemu awanturę. 

J w«L,;. s  OTzeczny, bez słowa podpisuje liatę obecności. 

r Kpt Są grzecznl-
-łf °jnyrn ^1!°^ ^Tate^ski spo- raz więcej pijackich burd. 

-.władze"0' Przystało DośA powiedzieć, że w pierw-
^WYiain-ł- ,n0WCEym g*° sze^ dekadzie tego miesiąca 

•. 1 . cel spotkania. I w areszcie spędziło noce pra-
1 mieszkańcy Słup-Sa iC'1a 

NieihCą' ™ mi«ście było 
^'mczasPm' laCkiCh r07róbek-

i^Brtalp hi.' W  Pierwszym 

! yFSró y 'C h°S <i dniowych 
L. -orow milicja notuje co-

9darzenia 
i rwypĄpKi 

W 
L£> n 'ki milicJinJ DNIACH 
w, "agłych v^„., ,7anot°wa]y kii-
Ski,"n, AlT6w- w n«cy 7. 
lrń e t n i  Stefan • Z m a r l  n aSle 

ss,n' 
iu;Ssv^otvń ^L j O K U  n r  1 2  

..- Kala n S ł t , eS° S5-letnla 
7-y Dr7AH7,wl ,. a, manipulując 

ulicy 
z®onu wy. 

b r zV ufS|yg;^Ą,BLOKU nr 

>0/^na
Pr^WfS; pl^Uyc7ny?h 

l°n nastanit^. prądem. 
k* JEnmo "atycnmiast. 
trzy  ul. 'Ma

Z
laS^ńców domu 

^ róciws7V  do 5™ e g o  3 2  P°" 
n o c n e f  m i  n ?  " n o  •- • z manv stwierdził, że 

Maria K. iost wskutek -- -
W 41-Ietni 

a KOn ii 
^rta 0 'n a  ^czadzenia. 

wie stu awanturników. Wśró<3 
nich są tacy którzy trafiają 
do aresztu co kilka dni. Za­
stanówcie się więc siedzący 
tu młodzi ludzie. Komu szko­
dzicie? Każda złotó\vka wyda 
na na wódkę uszczupla wra-
sze i rodziny budżety domowe. 
Równocześnie niestosownym 
zachowaniem na ulicy, w „Me 
trze", na dworcu PKP czy 
PKS wydajecie świadectwo 
miastu. Jeśli nie posłuchacie 
i w dalszym ciągu prowadzić 
będziecie takie hulaszcze ży­
cie wzmogą się w stosunku 
do was represje karne. 

Zabiera głos prokurator. 
Dalsza perswazja. Opamiętaj­
cie sie. Organa prokuratury 
i miTcli dysponują takimi 
środkami, że są w stanie opa­
nować wasze nadmierne ciąsro 
tv do zakłócania porządku pu 
blicz,nec»;o. Porzućcie wlec do­
tychczasowy tryb życia. W po 
dobnvm tonie utrzymane iest 
wystąpienie kierownika Wy­
działu Spraw Wewnętrznych 
Prezydium MRN. I ekki srmor 
rozległ się po sali kiedy pedał 
on, że do kasy miejskiej wpły 

działo na pewno dotąd jakie 
zastraszające spustoszenie czy 
ni w ich organizmie wódka. 
Teraz wiedzą jak ujemnie 
wpływa ona na działalność 
wątroby, śledziony, serca, żo­
łądka... Teraz chyba zrozu­
mieli występująca u nich nad 
mierną nerwowość... 

* 
Takie pouczające rozmowy 

milicja zamierza prowadzić 
nadal. Pochwalając Komendę 
Miasta i Powiatu za podjęcie 
tej pożytecznej akcji wyraża­
my nadzieję, że spotka się ona 
ze zrozumieniem. 

(kao) 

W*ł ^ykazfiI^ś^rdnwoddvmPnffl?' nęło w ostatnich pięciu "latach 
z tlącej Si* Hnoni r\l ^ , ponad 5 milionów złotych ty­

tułem ^ grzywien ściągniętych 
od osób, które po pijanemu 
zakłócały spokój w mieście. 
Niejedna złotówka pochodzi 
z kieszeni siedzących tu rrtęż-
czyzn. 

I wreszcie głos zabiera le­
karz specjalista, który na 
co dzień styka się ze skutkami 
••"ikohoiu. Wyjaśnia, pers wad u 
je. Wielu z obecnych nie wie 

|S^F ł. w wynikif P O Ś C i e l i  

papierosem 

^&^NASZ'' samie-
9ch sam 1 • ewnianej, w cc_ spo*y>a 

Pożar 
zaprószenia og-

przebywa 

?, ik  me1ech.ł
St

K?fTŻYNO 
aWa U. LekaL I"1  n i e g o  SUni-

?^Wa rJama-nii *Prg o t?w ł a  P°dej-
i^Sósłupa* 1 stK,C7enie  

szpitala; U" pr2c' 

Plomba 
została zerwana 

Pisaliśmy niedawno o kłopotacli 
lokatorów w przypadku zerwania 
plomby przy bezpiecznikach e-
lektrycznych. Na naszą notatkę 
otrzymaliśmy wyjaśnienie z dy­
rekcji Zakładu Energetycznego w 
Słupsku. 

Czytamy w nim m. in.: „Od­
biorca, posiadający licznik na 
klatce schodowej, winien co pe­
wien czas sam sprawdzać, czy 
plomby sa nienaruszone. W przy­
padku stwierdzenia uszkodzenia 
należy o tym zawiadomić Reion 
Energetyczny. Wówczas zakłada­
ne są nowe plomby bez pobie­
rania opłaty. Natomiast jeżeli 
kontroler stwierdzi uszkodzenie 
— odbiorca musi zapłacić ka­
rę". (a) 

Uwaga oficerowie 
rezerwy 

oraz motocykliści 
Zarząd Powiatowy 1LOK zawia­

damia, że dnia 2;i bm. o godzi­
nie 10 przy ul. Wojska Polskie­
go 1 odbędzie się zebranie człon­
ków Klubu Oficerów Rezerwy. 
Stamtąd nastąpi wyjazd do Rę-
dzikowa. 

Tego samego dnia członkowie 
Klubu Motorowego LOK odbędą |  -
trening przed majowym świętem, j 
Zbiórka o godzinie S na placu j"'1  

Zwycięstwa, (a) 

Osia Oświaty 
Książki i Prasy 

pod znakiem wyborów 
i roczne 

Podobnie jak w roku ubie­
głym Dni Oświaty, Książki i 
Prasy obchodzone będą w mie 
ście od 2 do 16 maja, a w po­
wiecie od 2 do 31 maja. 

W tych dniach powołany 
został komitet obchodu Dni. 
W skład jego weszli: Jan Stę­
pień (przewodniczący), Mie­
czysław Sroczyński, Czesław 
Sosnowski, Stanisław Mirec-
ki, Jan Szumski i inni. 

Na pierwszym posiedzeniu 
ustalono, że program tegorocz 
nych Dni będzie integralną 
częścią kampanii wyborczej. 
W czasie spotkań, prelekcji' 
pogadanek organizowanych z 
okazji Dni popularyzowany bę 
dzie program wyborczy oraz 
dorobek kulturalny i gospodar 
czy naszych terenów. Ponad­
to program przewiduje poga­
danki na temat historii Ludo 
wego Wojska Polskiego, walk 
o Kołobrzeg i Wał Pomorski, 
zagadnień związanych z refor 
mą szkolną jtp. 

Ustalono też, że Dzień Dzia< 
łącza Kultury obchodzić bę­
dziemy 8 maja zaś 19 maja 
przy Al. Sienkiewicza zorgani 
zowany zostanie kiermasz 
książek. (ex) 

Z OKAZJI naszego skrom 
nego jubileuszu, który 
obchodziliśmy 15 bm. o-

trzymaliśmy od wielu przyja­
ciół i sympatyków naszej ga­
zety miłe gratulacje i życze­
nia. Nie zapomniał o nas rów­
nież ,,ojciec miasta" mgr Jan 
Stępień, który w piśmie z 
dnia 14 kwietnia tak oto sym 
patycznie wyraził się o na­
szej pracy: 

Dziękujemy 
za pamięć 
„Działalność dziennikar­

ska zespołu „Głosu Słup­
skiego" wiernie towarzyszy 
ła staraniom władz miej­
skich i społeczeństwa słup 
skiego o dalszy wszech­
stronny rozwój miasta. Do 
pomagaliście również nam 
w eliminowaniu braków i 
zaniedbań. „Głos Słupski" 
zdobył sobie pełne zaufa­
nie oraz gorącą sympatię 
stale rosnącego kręgu czy­
telników, dla których jest 
nie tylko informatorem, 
ale również wypróbowa­
nym orędownikiem każdej 
słusznej sprawy. 

W imieniu Prezydium 
Miejskiej Rady Narodowej 
i własnym przekazuję ze­
społowi redakcyjnemu „Gło 
su Słupskiego" serdeczne 
życzenia dalszej owocnej 
działalności oraz wiele 
szczęścia w życiu osobi­
stym". 

* 
Dziękujemy za pamięć, gra­

tulacje i wszystkie miłe słowa 
wyrażone pod naszym adre 
sem. 

Dorobek lat 
czterech 

Zgodnie z programem wy­
borczym Słupska nowe chód 
nLd miały być ułożone tylko 
na ulicach starówki. Tymcza 
sem otrzymały je 33 ulice w 
różnych dzielnicach miasta. 

W ciągu 4-letniej kadencji 
MRN usprawniono komunika 
cję miejską. Obecnie autobu 
sy kursują co 10 min. Po 
nadto uruchomiono w mieście 
linie nr 5, 6 i 7. Warto do­
dać, że na przystankach usta 
wiono 28 daszków ochron 
nych. 

BID w Słupsku i Główczycach 

Od jutra, t j .  od piątku do 
niedzieli na scenie BTD wysta 
wionę będą 3 ostatnie spekta­
kle sztuki Jerzego Broszkie-
uHcza „Skandal iv Hellbergu9  

Przedprzedaż biletów prowa­
dzi kasa teatru. Radzimy się 
pośpieszyć, gdyż na 24 bm. 
bilety zostały już wyprzeda­
na. 

Mamy również ciekawą ift-
formacje dla miłośników te­

atru 10 Główczycach. Otóż 22 
bm. w tamtejszym Domu Kul 
t u r y  w y s t a w i o n a  z o s t a n i e  s z t u  
ka F. Zabłockiego ,,Fircyk w 
zalotach" i J. Bielawskiego 
„Natręci". 

Na zdjęciu scena zbiorowa 
ze sztuki , ,Skandal w Hellber 

1 Fot. Gr. Wy&zomirska 

^telewizja 
na dzień 22 bm. (czwartek) 

WARSZAWA 

11.55 Dla szkół. 16.30 Z cyklu: 
„Wychowanie fizyczne". 16.45 Film 
dla dzieci z serii: ,,Poly na waka­
cjach". 17.00 Wiad. 17.05 Dla mło­
dzieży szkolnej. 17.45 ,,Leśny front" 
— film (polski). 18.05 „Saldo wy­
trwałych" — dzieje nowohuckiej 
rodziny. 18.30 Program muzyczny 
— „W 95. rocznicę urodzin W. I. 
Lenina". 19.00 Wszechnica TV. 19.30 
Dziennik. 19.50 Dobranoc. 20.00 „Od 
Spreewaldu do Halle" — film (pol­
ski). 20.15 Teatr Sensacji: „E-19 
działa" — widowisko sensacyjno-
-szpiegowskie. 21.15 „Azymut" — 
młodz. magazyn wojskowy. 21.45 
Dziennik. 

/©@1 m 
J^ P - .  KIE DV j 
\idzie m < 

a* <=* 

3fii.gFQRIl* 
07 — MO. 
08 — Straż Pożarna. 
09 — Pogotowie Ratunkowe, 

nirs^nw 
Apteka nr 31 przy ul. Wojska 

Polskiego 9, tei. 41-12. 

gr 
GŁÓWCZYCE — Fircyk w zalo­

tach — Natręci — godz. 19. 

WYSTAWA 
KLUB „EMPIK" przy al. Za­

menhofa — wystawa fotograficzna 
pt. „Nigdy więcej Oświęcimia". 

MDK przy ul. Bieruta — wysta­
wa „Szkolnictwo słupskie w 20-le-
ciu" czynna od godz. 14 do 20. 

f lUiigl 
MILENIUM — Tysięczne okno 

(franc., od lat 16). 
Seanse o godz. 16, 18.15 i 20,30. 
POLONIA — Światło na twarzy 

(węg., od lat 16). 
Seanse: 14, 16.15, 18.30 i 20.45. 
GWARDIA — Z powodu kobiety 

(franc., od lat 16). 
Seanse o godz. 17.30 i 20. 
WIEDZA — godz. 17 — Król 

małp (chiński, od lat 9). 
Godz. 19 — Rzut karny (radz., 

od lat 12). 

USTKA 
DELFIN — Gejsza (USA, od 1. 16). 
Seanse o godz. 18 i 20, 

GŁÓWCZYCE 
STOLICA — Życie Adolfa Hit-

lera (NRF, od lat 16)* 
Seans o godz. 20.30. 

.gJRADHII 
PROGRAM I 
na dzień 22 bm. (czwartek) 

Wiad.: 5.00, 6.00, 7.00, 8.00, 12.05, 
15.00, 13.00, 20.00, 23.00. 

5.05 Rozm. roln. 5.26 Muzyka. 
7.2o Skrzynka PCK. 7.25 Piosenka 
dnia. 7.29 Muzyka. 7.45 Błękitna 
sztafeta. 8.05 Muzyka i aktualno­
ści. 8.30 Koncert solistów radz. 
8.50 Z cyklu: „Tajniki ludzkiego 
postępowania". 9.00 Dla kl. III 
i IV — „Przygody Fryszki". 9.20 
Mozaika muzyczna. 10.00 Felieton. 
10.10 Koncert symf. 11.00 Dla kl. X 
— „Niespokojny wieczór', słuch. 
11.30 Orkiestra mandolimstów. 
13.00 Dla kl. III — „Woda pracu­
je". 13.25 Polska muzyka symfon. 
14.00 „Wizyta u Lenina", wspom­
nienie. 14.20 Pieśni o Leninie. 14.30 
Audycja w oprać. A. Gontarskiej. 
15.10 Muzyka. 16.00 Amat. zespoły. 
17.05 Pięć minut odpowiedzi. 17.15 
„Portrety Ziem Zachodnich" — 
reportaż. 18.05 Koncert dnia. 19.00 
Kurs jęz. ang. 19.15 Publicystyka 
międzynar. 19.25 2Se wfei i o wsi. 
19.40 Zespół solistów. 20.35 G. Do-
nizetti: ,,Favorita" — opera w 
czterech aktach. 23.10 Muzyka tan. 

PROGRAM II 
na dzień 22 bm. (czwartek) 

Wiad.: 5.30, 6.30, 7.30, 8.30, 12.05, 
16.00, 19.00, 23.50. 

5.39 Muzyka. 6.50 Gimnastyka. 
7.00 Muzyka. 8.15 Kurs jęz. franc. 
8.35 Felieton. 8.45 Koncert orkie­
stry dętej. 9.05 Koncert dnia. 9.50 
Publicystyka międzynar. 10,00 Po-
rarek literackó-muz. z Koszalina. 
11.00 Z muzyki baroku. 11.40 „Na 
Ziemi Lubuskiej — krók pierwszy''. 
12.25 Polaka muzyka lud. 13.00 U-
twory fort. gra G. Halmos. 13.25 
Kronika regionalna. 13.45 W ryt­
mie tańca i piosenki. 14.35 Audycja 
aktualna. 14.45 Błękitna sztafeta. 
15.00 Koncert. 15.30 Dla dzieci — 
„Śpiewamy piosenki i bawimy się 
przy muzyce". 16.05 Koncert estra­
dowy muzyki radz. 16.45 Zapomnia­
no pieśni. 17.25 Koncert. 18.25 Pu­
blicystyka międzynar. 18.50 Uniw. 
Bad. 19.05 Muzyka i aktualności. 
19.20 Audycja Red. Ekonom. 20.00 
Z nagrań" J. Hassyda. 20.35 Rewia 
znanych orkiestr tanecznych. 21.00 
Z kraju i ze świata. 21.27 Kronika 
sportowa. 21.40 Muzyka. 22.10 Poe-
tvcki koncert życzeń. 22.40 Muzy­
ka taneczna. 23.10 Muzyka symf. 

KOSZALIN 
na dzień 22 bm. (czwartek) 

na falach średnich 202,2 m 
oraz m.2 m (Słupsk i Szczecinek) 

7.00 Ekspres poranny. 17.00 Pro­
gram dnia. 17.02 Piosenki ukraiń­
skie — aud. słowno-muz. 17.20 Me­
lodie rozrywkowe. 17.30 Prze­
gląd aktualności Wybrzeża. 17.53 
„Powrót" — fragm. powieści H. 
Piotrowskiego. 18.05 Melodie tan. 

"Głos SłUDSbi" 
Koszalin, ul. Aifr^.,1! c^a "G,0S,,  Koszalińskiego" 

..Glos Słupski" .Telefony Redakcji w Koszalinie: centrala 20-34 i 20-35 łączy ze wszystkimi działami. 
w Koszalinie — organ Komitetu Wojewódzkiego Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej. Redaguje Kolegium Redakcyjne 

Wydawnictw.! •> upsk* P1- Zwycięstwa 2 
wPlaty na Drem.m°Wt "G,°S K°sial'ński" KSW ..PRASA". 

Koszalin, ul AifrpriTY (miesięczna — 12,50 ił, kwartalna ^ "reda Lampego 18. 

I piętro. Telefony: sekretariat (łączy * kierownikiem Oddziału) — 51-95; dział ogłoszeń — 51-95; redakcja — 33-32. 
Koszaliński" RSW „PRASA". Koszalin, ul. Alfreda Lampego 20. 

— 37»50 zł, roczna — 150 zl) przyjmują urzędy pocztowe, listonosze oraz oddziały delegatury „Ruch". Tłoczono KZGral 
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dla przedszkolaków 
Profesor Luigi Volpicel-

li, dyrektor Instytutu Pe­
dagogiki w Rzymie, przed 
stawił prasie pierwszy 
dziennik dla przedszkola­
ków. Jest to periodyczne 
czasopismo, nie zawierają 
ce ani jednej linijki tek­
stu. Przeznaczone jest ono 
bowiem do „czytelników", 
którzy jeszcze nie umieją 
czytać. 

Uwaga nowożeńcy! 
Jedno z turystycznych 

pism holenderskich zamie 
ściło następującą reklamę: 

„Narzeczone, czy wie­
cie, że możemy zorganizo 
wać dla was noc poślub­
ną, która potrwa aż pól 
roku? Posiadamy adresy 
hoteli w miejscowościach 
na dalekiej północy, gdzie 
przez sześć miesięcy nie 
świeci słońce". 

Trój noga wica 
Spodnie o trzech nogaw­

kach „wynaleziono" w 
Szwecji. Na ten dziwaczny 
pomysł wpadł fabrykant 
bielizny ze Sztokholmu 
Oglund. Ten oryginalny 
strój cieszy się wśród mło 
dzieży szwedzkiej rosną­
cym powodzeniem. Pozwą 

la on bowiem na efektów 
ną zgadywankę: gdzie 
tkwią prawdziwe nogi, 
gdy jedna z trzech noga­
wek jest wypchana? 

Więzienny hotel 
Byłe więzienie „Pequila" 

w Meksyku przebudowa­
no na hotel. Na życzenie 
gości zachowano jednak 
„szczególne akcenty", tego 
budynku: okna pozosta­
ły zakratowane, a w 
drzwiach znajdują się ju­
dasze. Goście — jeśli tego 
zapragną — mogą nawet 
prowadzić więzienny tryb 
życia: budzić się na syg­
nał o 5 rano i przy ską­
pym jedzeniu pracować 
pod nadzorem straży na po 
lu. 

Najmłodsza 
matka 

Włoszka Angela Rassine, 
mająca 11 lat, powiła 
dziewczynkę w jednym ze 
szpitali na Sycylii. Ange­
la jest najmłodszą matką 
w historii Włoch. 

Ojcem dziecka jest 19-
-letni murarz — który od 
roku mieszka z Angelą i 
pragnie ją poślubić, gdy 
będzie miała 14 lat. Jest 
to minimum wymagane 
przez włoskie ustawodaw­
stwo dla zawarcia zwitku 
małżeńskiego. * 

,,BostelIa" 
Ostatnim krzykiem mody na 

paryskich parkietach tanecz­
nych jest nowy taniec „bostel-
la". Jest to — jak stwierdza 
prasa paryska — ćwiczenie 
„niebezpieczniejsze od slalomu 
narciarskiego i brutalniejsze od 
rugby". Z podniesionymi ra­
mionami, drobnymi kroczkami 
poruszają się tancerze w tem­
pie wciąż wzrastającym. W 
szczytowym momencie wszyscy 
nagle padają na parkiet — 
najlepszym tancerzem jest ten, 
kto przy tym kolektywnym u-
padku najmocniej trzaśnie o 
podłogę. 

„Najmniej czytywane 
są książki, które powin 
no się przeczytać" — 
Orson Welles, amery­
kański reżyser. 

72-letni inżynier z Żury 
chu, Wiliam Sanzenba-
cher jest twórcą bardzo 
pożytecznego wynalazku — 
miniaturowego filtru, któ­
ry oczyszcza brudną wodę 
w ciągu trzech minut. Wy 
nalazek przyda się bar­
dzo między innymi tury­
stom i wycieczkowiczom. 

CAF 
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Smolik znowu najlepszy* 
We wtorek uczestnicy międzyna- Na starcie stanęło 44 kola f2?i 

rodowego wyścigu kolarskiego o wśród nich reprezentanci PJ. 1 

nagrodę „Iskra Orlicka" startowali I tym razem najlepszym okazj j 
w wyścigu indywidualnym na czas zwycięzca zeszłorocznego W" f  

na trasie długości 14,5 km (różnica Pokoju Smolik. Pierwszym z \ f. 
wzniesień 490 m). Od rana padał 
śnieg i o rozegraniu planowanego 
poprzednio wyścigu szosowego w 
tych warunkach nie było mowy. 

ków był GAWLICZEK, który L 
piąte miejsce. A oto wyniki J Uł 
indywidualnej na czas na t r  do 
14,5 km. ^ Dr  

Sukces „piW 
Już od 20 lat na scenie 

maleńkiego teatrzyku w 
Los Angeles (USA) wysta­
wiana jest każdego wiedzo 
ru jedna i ta sama sztuka 
pt. „Pijak". Sztuka cieszy 
się ogromnym powodze­
niem, ponieważ w czasie 
przedstawienia widzom 
wolno pić piwo i głośno 
śpiewać wraz z artystami. 

Ten pan, którego widzi­
my na zdjęciu nie wystę­
puje na koncertach, lecz 
jest jednym z wybitnych 
fachowców Spółdzielni Pra 
cy Instrumentów Muzycz­
nych „Ton" w Warszawie. 
Spółdzielnia ta jest jedną 
z niewielu tego typu w 
kraju, która zajmuje się 
naprawą i konserwacją in 
strumentów dętych. Istnie 
je już 20 lat i cieszy się 
doskonałą opinią. 

CAF-fot. Miedz* 

Jedynak w szkole 
Mała miejscowość Colla 

bassa (Włochy), licząca 50 
mieszkańców, ma tylko 
jedno dziecko w wieku 
szkolnym. Rada gminna 
traktuje jednak bardzo se­
rio ustawę o powszechnym 
obowiązku nauczania i ma 
ambicję utrzymania szko­
ły. Kiedy zachorowała je­
dyna nauczycielka, rada 
postarała się o zastępczy­
nię, aby chodzący pilnie 
do szkoły mały Massimo 
nie miał przerwy w nauce. 

Rozczarowana... 
23-letnia modelka i tancerka 

Lora Loraine wyszła przed 
dwoma laty za mąż za przy- :  

stojnego mężczyznę, który o-
świadczając się zapewniał, że 
ma 57 lat. Po ślubie mąż wy­
raźnie zaniedbywał Lorę, spę­
dzając wieczory na telewizji. 
Lora pewnego dnia zajrzała do 
kuferka z dokumentami męża. 
Znalazła tam metrykę jego uro­
dzenia, z której wynikało, że 
ma on 91 lat. „Wolę być roz-' 
wódką niż żoną starucha" — o-
świadczyła rozgoryczona, wy­
stępując w sądzie o rozwód. 

Pającze"wakacj8 
Nieprzewidziane waka­

cje mieli uczniowie szkoły 
w Balkburg (Holandia). 
Szkołę nawiedziła inwazja 
mikroskopijnych pającz­
ków, które od strychu aż 
do piwnicy pokryły ścia­
ny, ławki, stoły, a nawet 
okna, wciskając się w każ 
dą szparę. Pająki upodoba 
ły sobie wyłącznie tę szko 
łę, omijając wszystkie in­
ne budynki w mieście. Pa 
jączki usunięto dopiero po 
10 dniach. 

Chłopek roztropek* 
Pewien farmer z połud-

niowo-zachodniej Anglii 
zaopatrzył swoje 9 krów 
w specjalne płaszcze prze 
ciwdeszczowe. Sądził bo­
wiem, że w ten sposób nie 
tylko krowy będą dawały 
więcej mleka, ale w do­
datku mleko będzie zawie 
rać mniej wody. 

Niezwykłe ja';ko 
Henri Bret z Charvien 

znalazł w swym kurniku 
niezwykłe jajko, składają­
ce się właściwie z dwóch 
zrośniętych razem. Całość 
przypominała jajko włożo 
ne w kieliszek, w jakim 
podaje s:,e U1- na stół. 

PRZED KOLEJNĄ RUNDĄ 
W KLASIE A 

Samotny wyścig 
przodowników 

Piłkarze klasy A po świą­
tecznej przerwie, której nie 
mieli III-ligowcy, rozegrają w 
najbliższą sobotę i niedzielę 
kolejna rundę spotkań mis­
trzowskich. Sympatycy piłki 
nożnej z dużym zainteresowa­
niem śledzą — od początku 
rozgrywek mistrzowskich — 
pasjonującą walkę o fotel 
przodownika tabeli dwóch by­
łych III-ligowców — Korabia 
Ustka i Granitu Świdwin. Na 
półmetku rozgrywek tytuł 
„mistrza jesieni" zdobyli pił­
karze usteccy, wyprzedzając 
Granit o jeden punkt. Po wzno 
wieniu rozgrywek rundy wio­
sennej i rozegranych dwóch 
kolejkach spo<tkań — przewa­
ga ta nadal się utrzymuje. 
Obaj rywale Odnieśli zwycięs­
twa i dlatego stan punktów nie 
uległ zmianie. Wyrównał się 
natomiast ich bilans bramko­
wy. Korab po wysokich zwy­
cięstwach nad Victorią (4:1) i 
S partą (6:0) dogonił zespół Gra 
nitu, który w rundzie jesien­
nej miał lepsze konto bram­
kowe. 

W najbliższą niedzielę nie 
należy oczekiwać zmian na 
pozycjach przodowników. 
Obaj rywale grają na włas­
nych boiskach i są faworyta­
mi spo-tkań. Korab zmierzy 
się z Piastem, a Granit z By-
tovią. Zmiany mogą nastąpić 
na kolejnych pozycjach. Zaj­
mująca trzecie miejsce Dra­
wa — pauzuje. Ewentualne 
zwycięstwa Iskry nad Olim­
pem w Złocieńcu i Victorii 

. nad rezerwami Gwardii w Sia 
nowie pozwolą na zdystanso­
wanie zespołu drawskiego. 

Ciekawie także zapowiadają 
się spotkania drużyn zagrożo 
nych spadkiem. Okazję do 
zdo<bycia pierwszych punktów 
w II rundzie rozgrywek ma 
złotowska Sparta, podejmują-
co, u siebie Gryfa II. Niemniej 

. interesujący pojedynek odbę­
dzie się w Słupsku, pomię­
dzy rezerwami Czarnych i Le 
chii. Mecz ten ma szczególnie 
duże znaczenie dla piłkarzy 
szczecineckich, którzy w ra­
zie porażki, a przy równo­
czesnym zwycięstwie Sparty 
— zostaną „czerwoną latarnią" 

' tabeli. (sf) 

ScheM JJI 
3. Gt 

BŁAV 

1. Smolik — 30.01; 2. Hava * 
3. Doleżal — 30.20; 4. 
31.03; 5. GAWLICZEK — "ST 
6. KEGEL — 31.06; 8. BŁAW^, 25 
— 31.12; 10. KUDRA — L lv, 
12. GAZDA — 31.42; 17. BEK^J 
32.12; 18. MAGIERA — 3 i 
19. ZIELIŃSKI — 32.15; 21. \ tej 
ŁOWSKI — 32.33; 25. WIDEfl* ęu, 
32.48. }[ x ! 

Klasyfikacja po trzech etaP. 21 
1. Smolik — 7:57.58; 2. Dol€zJ; Q1\ 

8:00.17; 3. GAWLICZEK — f/j kr, 
4. Hava — 8:03.43; 5. ScheR. s, 
8:04.30; 6. KEGEL — 8:05.03; 8- ^ 
DA — 8:05.39; 10. BEKER — 
11. KUDRA — 8:08.20; 15. KO^ Ob 
SKI — 8:13.54; 16. WIDEB^j c ' 
8:13.59; 32. MAGIERA — 1 

33. BŁAWDZIN — 8:26.33; 38. 
LIŃSKI — 8:31.52. 

1 *vj 

Rn Szkółka piłkarsM 
przy Gryfie 4 

Zarząd Zjednoczonego j 
skiego Klubu Sportowego 
Słupsku pragnąc utworzyć Ki 
kie zaplecze dla sekcji piMa 

postanowił zorganizować Vv7^A 
bie szkółkę piłkarską. War^Ą J 
przyjęcia do szkółki jest 
d o  1 4  l a t ,  d o b r y  s t a n  z d r J  
wyrażenie na piśmie zgody r  

rc 
ny i kierownictwa szkoły. . ^ ™ 
nauczania gry w piłkę nożn* i (  

rząd klubu zapewnia młody jjj Jj 
deptom godziwą rozrywkę 1  w 
skliwą opiekę lekarską. $ A 

Zapisy do sekcji przyjmuje dę, 
we wtorki i czwartki w g0&1 Ą bj, 

16.30. Wszyscy chętny « 
gą się zgłaszać osobiście 
soortowej Gryfa przy ul. K°s  ^9 
ki. (sf) 

l 

15.30 do 16.30. Wszyscy chętn* fj. 
gą się zgłaszać osobiście , 
soortowej Gryfa przy ul. K°s  ^ 
ki. (sf) 

Egzaminy trener^ 
na Bukowinie 

Wczoraj w Ośrodku 
gotowań Olimpijskich W vj, j 
czu na Bukowinie rozp^; 
się kolejne zajęcia &cl  $ ̂  
ków kursu trenerów I stoPj^ 1 
W zajęciach bierze udział 0 i 
ło 70 uczestników z ca J 
województwa, w wię^s  fi' 
nauczyciele wychowania ^ tyj 
zycznego. Zakończenie f 
połączone z egzaminami ^ ̂  
będzie się w niedzielę. ^gQ 

santów przeegzaminują 
ni w całym kraju tr^f/y 
oraz naukowcy z Inst} ^ 
Kultury Fizycznej w War  ^ti ^ 
wie. M. in. dyrektor Inst} ^ ^ < 
Kultury Fizycznej dr E- <jf l(  

SMAN oraz dr K. Fidelu5' j, ^ 
T. Ulatowski, J. KosjaS^ 
Pachla i A. Dziedzic. ^ ^ 

• W PIERWSZYM półfinał0'^ ? 

spotkaniu o Piłkarski Pucha^ 
bywców Pucharów włoska 

chium 2:0 (2:0). Warto 

na FC Torino pokonała zaco^,, 
niemiecki zespół TSV 1860 ** 0$ toj 

, że piłkarze Monachiui*1^'' ^ 
eliminowali w ćwierćfinale 
wek drużynę warszawskiej 1 

POMORSKI 

— Uciekają ludzie. Wszystko zostawiają i ociekają. Byle 
tylko jak najdalej od Rosjan i Polaków! — mruknął pochylo­
ny nad kierownicą towarzysz podróży Sanna, leutnant lotni­
ctwa Willi Klemke. Od chwili przymusowego lądowania nie 
potrafił ukryć złego humoru. Jego jedynym celem było teraz 
juz tylko przetrwanie cało do końca; w jego mniemaniu ko-
mec ten zbliżał się w piorunującym tempie. A te szaleńcze 
eskapady majora, który za wszelką cenę musiał się znaleźć 
w oblężonej twierdzy nie wróżyły niczego dobrego. 

Słabe nerwy i brak wiary w Fuhrera! — odpowiedział 
major znad rozpostartej gazety. — Dlatego zostawiają na łas­
ce Boga cały swój dobytek. Przecież jeszcze tylko tydzień 
najwyżej dwa i wszystko się odwróci. Żuków poniesie klęskę 
tak ciężką, jak nigdy doląd! 

Klemke nie odpowiedział. Takie jego szara, bezbarwna 
twarz nie wyrażała żadnej myśli. Nacisnął mocniej deskę ga­
zu. Stizatka licznika zatrzymała się na dziewięćdziesiątce. 

Za jakieś czterdzieści minut będziemy na miejscu! 
Znakomicie. Jedź od razu na lotnisko. Przed wieczorem 

muszę wylądować w Pile! —I zagłębił się w lekturze komuni-
natow OKH, które wyciągnął z polowej torby. Pod suchymi 
zdaniami widniały czerwone kreski; wszystko co dotyczyło 
twierdzy Piła było starannie podkreślone. Sann, po raz set­
ny, wczytał sie w te lakoniczne linijki. 

2.9 STYCZEŃ 45. 
Poznań, Piła, Toruń są przez swoje załogi dzielnie bronio­

ne. Ataki wroga zostały odparte z powodzeniem. 
30 STYCZEŃ 45. 
Załogi Leszna, Poznania i Piły odpierały silne ataki boi-

szewikónw 

31 STYCZEŃ 45. 
Pomiędzy Piłą, a Chełmnem nieprzyjaciel posunął się da­

lej na północ... 
2 LUTY 45. 
Załogi Piły i Poznania bronią się zacięcie przed silnym og­

niem artylerii i moździerzy nacierających bolszewików... 
3 LUTY 45. 
Załogi Poznania i Piły w dalszym ciągu zatrzymują ataku 

jące oddziały sowieckie... 
4 LUTY 45. 
Załogi Piły i Poznania prowadziły także wczoraj ciężkie 

walki obronne... 
5 LUTY 45. 
Załogi Piły i Poznania zatrzymały nacierające oddziały so­

wieckie.,^ 
6 LUTY 45. 
Załogi Piły, Poznania i Elbląga znajdowały się pod silnym 

ogniem nacierających bolszewików... 
Major starannie złoży! gazetowe wycinki. A więc z dzisiej­

szego komunikatu wynika już jasno, że zaczęła się decydują­
ca faza walki! Zaklął cicho pod nosem: czyżby w takiej chwili 
miał zdradzić swoją rodzinną Piłę, która tak teraz bardzo po­
trzebowała jego pomocy? Przymknął oczy. Zobaczył piękny 
stadion w południowo-zachodniej części miasta. Tam, tuż 
przed wybuchem wojny, składał na czele swoich chłopców 
z HJ raport gauleiterowi Schwede-Coburgowi... Park miejski, 
pełen aksamitnych ciemnoliliowych bratków ułożonych w 
kształt swastyki. Jak bardzo lubił się tam wałęsać z Ilsą w 
długie, letme wieczory, A potem bulwary nad Gwdą, gęste, 
wilgotne krzewy, gdzie tak łatwo było się ukryć! Co też dzie 
je się z Ilsą? Czy żyje? A jego czyściutkie, jasne mieszkan­
ko przy Komgrsir&sse 18, w którym spędził ponad dwadzieścia 
szczęśliwych lat. Czy ocalało? Całkiem bezwiednie wyrwało 
mu się głębokie westchnienie. 

— Pan coś mówił, majorze? — spytał Klemke. 
— Dodaj gazu! 
— Już się robi. Mam nadzieję, że się ten opel nie rozleci! 
...Z piskiem opon zajechali przed betonową płytę lotniska. 

W oddali panował ożywiony ruch. Ciężko siadały junkersy. 
Krzątali się przy nich umorusani mechanicy w kombinezo­
nach i furażerkach; jedna za drugą podjeżdżały otwarte cię­
żarówki pełne zabitych skrzyń. 

Sann co sił w nogach popędził w stronę maleńkiego ^ ^ 
ku ukrytego między gęstym kwadratem drzew. Przy We^ 
widniał napis: komendant lotniska. ^ 

— Jakie nowiny? — spytał major wpadając do środka* § 
chylony nad krótkofalówką starszy, zażywny podpułko^ 
Luftwaffe nie odwracając głowy odpowiedział krótko: ^ 

— Ma pan szczęście. O 15.45 startują do Piły trzy 
Może tym razem powiedzie się lepiej! ^jl' 

Podpułkownik starał się być dla każdego uprzejmy. 
ku dni jego służbowy pokój pełen był zaaferowanych Peu# 
tów, obarczonych przeróżnymi misjami; wszystkim ^ 
spieszno, a większość rozpoczynała rozmowę od zdania: 
Reichsmarschall polecił mi..." Lub też wymieniali naz^/ ^ 
ludzi, z których każdy mógł jednym telefonem pozbaw1*^ 
tej, bądź co bądź nie najgorszej funkcji. Wolał więc d^ 
na zimne niż się komukolwiek narazić. Dlatego też i ^ 
gładząc się po podwójnym podbródku, starał się uprz^\ W 
życzenia tego tajemniczego majora, którego oczy płon^l^f 
natycznie. Kto wie, może to wysłannik samego Fi 
Przecież raz po raz powtarzano ten rozkaz z naciskiem! e$ 
wyraźnego zezwolenia nie wolno oddawać wrogowi 
miasta. A Piła, to twierdza. I dni jej, sądząc z komunii 
zdawały się być policzone. 

— Zdąży pan jeszcze przed odlotem zjeść u nas obi^* 
gorszego jak pusty żołądek! ^ 

Sann z roztargnieniem pokiwał głową. — Dziękuję ^AC* 
Chętnie skorzystam. A czy nie przewiduje pan żadnych 
spodzianek? Jak komunikaty meteorologiczne? ŷy 

— Nie najlepsze. Deszcz ze śniegiem. Niski pułap. 
Ale na kaprysy pogody przestaliśmy już zwracać u ^ 
Startujemy bez względu na wszystko. I tego wroga st*1 ** 
się pokonać! — Na ostatnim zdaniu grubas położył 
ny nacisk. Sądził, że major uroni może choć słówko. 
i plotki były teraz jego prawdziwą pasją. Z rozmaitych ^ 
dokończonych zdań i gestów usiłował wytworzyć sobie 
ny obraz tego co się działo na samej górze — w sztabie ^ 
deriana i w kwaterze Fuhrera. Tu widział tylko z 
dzień narastający bałagan, nerwową krzątaninę i top*1^W 
garstkę lotników wrzeszczących bez przerwy, że br^ 
sprzętu i benzyny. 

i/C. & ̂  

v 

S 
i 

s 


